
Tydzień
Ziem Zachodnich

Dziś rozpoczynają się w  całym 
kra ju  wstępne uroczystości zwią 
zane z „Tygodniem Ziem Zachod
nich“ .

„Tydzień“  ten byi przygotowa 
ny jeszcze wtedy, kiedy n ik t z 
nas nie mógt przewidywać, że w  

p. min. M arshall wystą
p i z zasadniczymi tezami antypol 
skiego, niemieckiego rew izjoniz- 
inu. I  program jego obchodów 
nie powinien być zmieniony w  
zw iązkii z tym  wystąpieniem p. 
Marshalla. Przeciwnie — pow in
niśmy w pełni utrzymać przewi
dziany charakter tego „Tygo
dnia“ , jako tygodnia zbliżenia uaj 
szerszych mas narodu — wszyst
kich Polaków, we wszystkich częś 
ciach Rzeczypospolitej — do za
gadnień Ziem Odzyskanych.

Niezależnie bowiem od wystą
pień pp, Marshallów i  B ev inôw_
Ziemie Zachodnie to w ielkie, h i
storyczne zadanie dzisiejszego po
kolenia narodu polskiego. Całko
wite. bez reszty zagospodarowa
nie tych ziem, naprawienie szkód 
dokonanych przez wojnę, wyko
rzystanie tych wszystkich możli
wości, które nie by ły  i  nie mogły 
być wykorzystane za przynależno 
ści tych ziem do Niemiec — oto 
zadania, od których rozwiązania
zależy przyszłość Polski.

Mobilizacja społeczeństwa pol
skiego do tych właśnie zadań, 
uzmysłowienie całemu narodowi 
tego, co już  zostało na tych zie
miach zrobione i  tego, co jeszcze 
<lo zrobienia pozostaje, wpojenie 
w  cały naród przekonania, że war 
to wyrzekać się niejednego, że w ar 
to iść na o fiary dla pełnego za
gospodarowania Ziem Zachodnich 

oto zasadnicze, podstawowe- 
zadanie „Tygodnia Ziem Zachod
nich“ .

b e z  z i e m  z a c h o d n ic h  n ie  
m a  g o s p o d a r c z e j  S IŁY  POL 
SKI — TQ ZNACZY NIE M A
RZECZYWISTEJ n ie p o d l e 
g ł o ś c i  NARODU. POLSKA  
BEZ Z IEM  ZACHODNICH BY- 
“ ABY TWOREM NIEZDOLNYM  
d o  ż y c i a , JA K IM Ś  „KSIĘST
W A 1 W ARSZAW SKIM “  NA- 
n Î EJ1DOBY‘ Te proste i jasne 
l rawdy musimy uzmysłowić każ 
, e.Hiu Polakowi w  im ię w ytrw a
łej i o fiarnej pracy nad zagospo
darowaniem Ziem Zachodnich.
= ; szczególnie ważne dzi- 

. Co trzeba pamiętać, że po 
'ektoińWSklCh wystąpieniach pro 
m S r X L S e h u h m a ch e ra  przyjść 
skiei „ y" ei’syjna robota ich pol- 
Stów N ik t * enluzJ'a-
odważy Sie lle j demokracji“  nie
*nar.shallovvSk i' l tWnie bFonić je j
stosunki, m 80 w ariantu w 
Chodnich na®zych granic za
da jest szcPtana propagan
podobna v  VVa ' nawet Peawdo- 
wia, ani *  " N-,n eheemy Wrocla- 
stare ‘ ~  t0 "rzecież
i Rączk ę Pl> Arciszewskiego i Kaczkiewicza, wznowione osta- 
łmo przez Andersa. Ich podko
mendni k ra ju  wykazali już wie 
lokrotnie, że nie cofają się przed 
spółką z Niemcami w  walce prze
ciwko odrodzonej Rzeczypospoli
tej. I  teraz — trzeba się spodzie
wać. że reakcyjne podziemie do 
spółki z „W ehrwoiiem “  będzie u- 
sitowaio szerzyć nastroje niepew 
nośei wśród m niej wyrobionych 
Politycznie warstw  naszego społe
czeństwa.

Obchody „Tygodnia Ziem Za
chodnich“  muszą dać jasną od
powiedź w szelkim siewcom fałszy 
wej paniki. Muszą dać wszystkim 
•ch uczestnikom twardą i  spokoj- 
ną Pewność, że JESTEŚMY ï  ZO 
»TA M E M Y  NA Z IEM IAC H  ZA
CHODNICH. Jesteśmy i zosianie- 
n'y, gdyż taką jest wola narodu 
Polskiego, k tó ry prawo do tych 
. eni . 'doby ł bohaterską walką 
rio®*eiw*  PracH- Jesteśmy i  zosta- 
* gdyż broni nas solidâr-

«  wszystkich państw' siowiań- 
„  *’ które nie pozwolą nikomu
. ” . llSzy® Porozumień międzyna- 

owych, oddających nam te 
ziemie.
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Fakty, godne uwagi
opiekunów Niemiec

Wali Street walczy
o panowanie nad światemy

rzewodniczqcy Zw. Zaw. Prac. Bad. 
o budownictwie mieszkaniowym

U\ o' ' Jm

Granica polsko-niemiecka
nie podlega dyskusji
oświadczył ponownie min. Mołotow
Debata w sprawie Saary, Ruhry i Nadrenii

MOSKWA, 11.4 (PAP). Na piątkowym posiedzeniu Rady Mi- 
nistiow Mołotow, składaj'ąc swoje oświadczenie w sprawie Za
głębia Ruhry, Saary i Nadrenii, jeszcze raz poruszył sprawy poi 
skie, oświadczając: „Rząd radziecki uważa, że zagadnienie gra
nicy polsko - niemieckiej rozstrzygnięte zostało uchwałą konfe- 
lencii poczdamskiej i dlatego nic uważa za możliwe przekazy
wanie tej sprawy do dyskusji jakimś komitetom lub komukolwiek 
w ogóle“.

Uchwały Rady Państwa
Zniesienie Ministerstwa Informacji i Propagandy

Przemawiając następnie w 
dyskusji, Mołotow stwierdził: 
W oświadczeniu delegacji ame

rykańskiej równocześnie z Za
głębiem Ruhry mówiło się o za
sobach gospodarczych Górnego 
Śląska, który oddany został Pol
sce. Jest to jeszcze jedna niedo
puszczalna próba mieszania się 
do spraw wewnętrznych innego 
państwa sojuszniczego. Delega
cja radziecka uważa za niedo
puszczalne czynić takie propo
zycje przedmiotem obrad“.
SPRAWY ZAGŁĘBIA SAARY 

RUHRY I NADRENII
Piątkowemu posiedzeniu Rady M i

nistrów przewodniczył min. Bidault. 
obszernym oświadczeniem w sprawie 
Saary, JEŁuhiyi Nadrenii wystą.pił m ini 
Mołotow, który podkreślił ważność 
tych zagadnień.

Nawiązując do oświadczeniu, min. Pi - , 
da uli; w sprawie Zagłębia; Saary, M o -: 
lotow stwierdził, iż zdaniem rządu fa- ' 
dzieeldego zasługuje ono na uwagę i 
wniosek francuski należy zbadać.

Nawiązując do propozycji francuz- i 
kioj w sprawie oddzielenia od Nie- * 
mieć Zagłębia Ruhry .i Nadretóii i prze- 1 
kazania kopalń i but Zagłębia Ruin 
pod zarząd sojuszniczy, Mołotow 
stwierdził, że rząd radziecki nie może 
w żadnym wypadku, zgodzić się na od
dzielenie od Niemiec Ruhry i Nadre
nii, gdyż byłoby to równoznaczne z dą
żeniem do rozczłonkow ania Niemiec i zli 
kwidowania ich jako samodzielnego 
państwa, —  to zaś byłoby nie do uspra j

wiedJiwienia i  byłoby niezgodne z inte
resami trwałego pokoju.

Realizowanie takiego dążenia ozna
czałoby przekształcenie narodu nie
mieckiego w nieubłaganego wroga so
juszników' i  pchnięcie go w objęcia szo
winistów, .marzących tylko o rewanżu. 
Realizacja tego rodzaju polityki, ozna

czałaby przekreślenie idei demokra
tyzacji Niemiec.

Mołotow stwierdza w odpowiedzi Be- 
vinowi, że swego czasu USA, a nastę
pnie W. Brytania proponowały podział 
Niemiec na 5 i na 3 części, ale, że w 
te j sprawie żadna uchwała nie zapadła.

Następnie min. Mołotow przypomi
na, ze Generalissimus Stalin przema
wiając z okazji zwycięstwa nad Niem
cami w dniu 9 maja .1945 r. oświadczył, 
iz  Związek Radziecki nie ma zamiaru 
ani rozezłonkowywać, ani zniszczyć 
Niemiec. W ynika z tego, że teza o trak 
bywaniu Niemiec jako całości istniała 
i  przed Poczdamem.

(dalszy ciąg na sir. 2)

Rada Państwa pod przewód- [ kr-es-u działania 
nretwem Prezydenta R. P. na ministrów, które 
posiedzeniu w dniu 11 kwietnia

Repatriacja Niemców z Polski
będzie podjęta w najbliższym czasie

w
1947 r. zatwierdziła szereg de
kretów, uchwalonych przez rząd, 
m. in. dekret o zniesieniu urzę
du ministra informacji i propa
gandy oraz urzędów informacji 
i propagandy.

Sprawy informacji prasy kra
jowej oraz nadzoru nad przed
siębiorstwami państwowymi ,',Pol 
skie Radio“  i Polska Agencją 
Prasowa, przechodzą do zakre
su działania Prezesa Rady Mini
strów, prócz spraw prasy i in
formacji, odnoszących się do za-

poszczegóinych 
przekazane zo

stały właściwym ministrom.
Likwidację urzędów i oddzia

łów informacji i propagandy' 
przeprowadzi minister kultury 
i sztuki.

Rada Państwa zatwierdziła 
również dekret o prawie kar
nym skarbowym, dekret w spra
wie zmiany dekretu z dnia 
26.10.1945 r. g rozbiórce i napra
wie budynków zniszczonych i 
uszkodzonych wskutek wojny 
oraz preliminarz budżetowy na 
1947 r. Pomorskiej Wojewódz
kiej Rady Narodowej i inne.

132 zabitych i 1.256 rannych
Tragiczne skutki huraganu w USA

W okresie zimowym repatria- 
| cja ludności niemieckiej z ziem i 

polskich była ' wstrzymana.! 
! W najbliższym czasie akcja ta ! 
; będzie znów podjęta. Masowe !

transporty wyruszą z Polski 
cząwszy już od dnia 20 kwietnia,

O KLAHO M A, 11,4. (Obsł. w ł.). — Na 
skutek huraganu, ja k i szalał w tych 
dniach, w Południowych Stanach Ame
ryk i, ponad % miasteczka Woodward 
zostało zburzone. E kipy ratownicze wy 

po-1 dobyły dotychczas z ru in  tego miasta 
ponad 120 ofiar. Szpitale przepełnio

repatriując w pierwszym rzędzie ne są rannymi, których ilość według
ludność
Śląska.

niemiecką z Dolnego dotychczasowych 
nad 700 osób.

obliczeń wynosi po-

Zachodnie są polskie
byty nimi i nimi pozostaną

- stwierdza komentator radia moskiewskieso
MOSKWA, 11.4 (PAP). Nawiązując do dyskusji na Radzie 

Ministrów Spraw Zagranicznych, radio moskiewskie 1 nadało dzi- 
siej specjalny komentarz, zatytułowany „Ziemie zachodnie były, 
są i pozostaną polskie“, który stwierdza m. in.:
„Oświadczenie szefa 

Stanów Zjednoczonych
delegacji
Marshal-

Wznowienie rokowań między Anglią i ZSRR
traktatuw sprawie rewizji

LONDYN, i 1.4 (PAP). Agen
cja Reutera donosi z Moskwy: 
W czwartek wieczorem wzno
wione zostały w ministerstwie 
spraw zagranicznych w Mosk
wie rokowania pomiędzy zastęp-

ministra spraw 
Wyszyńskim

ca radzieckiego 
zagranicznych,
ambasadorem brytyjskim w 
Moskwie, Sir Maurice Peterso- 
nem w sprawie rewizji traktatu 
brytyjsko. - radzieckiego.

Opinia francuska wypowiada się jednomyślnie
2* nazywaniem naszej granicy zachodniej
».Marshall
P a n t? Y Ż : 111 ,<P A P ). Prasa 
<¡3 ' . jednomyślnie wyp-owia- 
pś:, S1c 23 0 hec n ym i gra n i c a m iu‘fNKj.

. ^daniem 
nie, pódl
zakwe.'•-•-■■-jHa u ¿aouuorne g 

,Polski w podwójnym celu: 
nebienia sobie opinii niemiec- 

|'Iej > wywołania kłótni, która 
>°zwoiHa by im podjąć rokowa-

uprawia szantaż“ — pisze prasa paryska

„C o m b a t“  A m e ryka - 
trzymani przez Anglików, 

owal; zachodnie gra-

POSIEDZENIE 
M ubu p o s e ls k ie g o  PPR

Posiedzenie plenum Klu
bu Poselskiego PPR odbę
dzie się iv poniedziałek, 
dnia 14 kwietnia br. o go
dzinie 19 w gmachu Komi

tetu Centralnego

nia lub targk w  gruncie rzeczy 
w tej ofensywie dyplomatycznej 
Anglosasi nie wydają się zain
teresowań' rewizją granic i w 
kwestii tej ni© mają złudzeń.

Spodziewają się oni nato
miast, że w toku rokowań wyco
fają swój rewizjonistyczny wnio 
sek, w zamian za takie koncesje, 
jak zrzeczenie się przez ZSRR 
udziału' w kontroli Zagłębia 
Ruhry lub zmianę procentu "od
szkodowań z trzech stref okupa
cyjnych na Zachodzie“ .

„Aube“  sądzi, że w rzeczywi
stości, wszystko to związane 
jest z zagadnieniami ekonomicz
nymi. Anglicy i Amerykanie — 
pisze dziennik — będą mówić 
dużo mniej o Pomorzu,, jeśli sic 
dojdzie do zgody w sprawie jed-

ności gospodarczej Niemiec.
„Humanité“ pisze bez osłonek 

n „szantażu Marshalla“ .
„Parisien Liberé“ oświadcza, 

że pozycja Francji w tej spra
wie jest jasna. Sądzi ona, że nie 
trzeba, wprowadzać zmian. Nasi 
alianci — zaznacza dziennik, — 
ponieśli zbyt wielkie straty, aby 
próżna było odmówić im tej re
kompensaty

Organ MRP „Aube“ podkre
śla: „Nie można odjąć Polsce te> 
rytoriów, które prawnie uważa 
za swoje i które są rekompensatą 
za straty, poniesione, podczas 
wojny“ .

„Populaire“ pisze: „Bidault me 
wierzy w możliwość zmiany wo
bec tego, że przesiedlenie ludno
ści zostało już dokonane“.

la, a także oświadczenie ministra 
Bewina w sprawie granicy pol
sko-niemieckiej oraz zachodmoh 
ziem polskich, stanowią niedwu
znaczne pogwałcenie uchwał 
krymskich i poczdamskich, po
wziętych przez kierowników 3 
mocarstw sojuszniczych i zaak
ceptowanych przez Francję.

Niewątpliwie w argumentacji 
tych oświadczeń dźwięczy echo 
rozumowań nacjonalistycznych 
kó; niemieckich, które żadną mia
rą nie chcą pogodzić się z klę
ski) Niemiec i utratą zagrabio
nych przez Niemców terenów“ .

Związek Radziecki — stwier
dza komentator radiowy — wi- 

:r w przyłączeniu do Polsid 
Ziem Zachodnich, realizację po
stulatu historycznej sprawiedli
wości. Rząd i społeczeństwo ra
dzieckie. uważają, że

: zm<'any, które zaszły na tych 
ziemiach, wysiedlenie- wielu mi
lionów Niemców i osiedlenie na 
Ziemiach Odzyskanych kilku m5- 
lionów Polaków, stanowią pro
ces nieodwracalny.

Uchwały konferencji krym
skiej i poczdamskiej w sprawie 
zachodnich granic Polski — koń
czy radio moskiewskie, — nie 
mogą być przekreślone i nie bę
dą przekreślone. Stoi bowiem za 
nimi wielowiekowa krzywda na
rodu polskiego, stoi za nimi spra 
wiedliwo ść historyczn a.

Uęhwały te są , przypieczęto- 
i wane krwią żołnierzy polskich 
i radzieckich, za nimi stoi cały 
naród polski, który włoży} ogrom 
wysiłków i dziesiątki miliardów 
złotych w zagospodarowanie 
tych ziem, stoją za nimi elemen
tarne względy bezpieczeństwa 
Polski i całej Słowiańszczyzny, 
stoją za nimi Związek Radziec
ki i wszystkie państwa słoweń
skie, wszystkie państwa demo
kratyczne.

W ASZYNGTON, 11.4. Obsł. w ł.). —
Według ostatnich wiadomości, nadesz- 
łyeh z głównej siedziby Amerykań
skiego Czerwonego Krzyża w Wa
szyngtonie, ogólna ilość o fia r huraga
nu w Stanach Oklahoma i. Texas wyno
si 132 zabitych i  1.256 rannych.

—«o»—

„Truman nie wie, co czyni“
Oświadczenie Claude Peppera w senacie USA

WASZYNGTON, 11.4 (PAP). Zabiera
jąc glo-s w senacie amerykańskim w dy
skusji nad ■projektem.' prezydenta Trurrią- 
na w sprawie udzielenia pomocy Grecji 
i Turcji, senator demokratyczny. Claude 
Pepper, oświadczył, żę-prezydent, który 
wysunął ten plan. nie zdaje .sobie spra
wy ż tego, co czyni, W. dążeniu do zwal
czenia tego,, co nazywa on komunizmem, 
prowadzi on Stany Zjednoczone do sa
botowania ONZ, podważa nadzieję iia 
porozumienie ze Związkiem Radzieckim 
i stwarza dla narodu amerykańskiego ry
zyko nowego konfliktu.

Senator republikański, Taft, oznajmi!, 
że popierać będzie projekt udzielenia po 
mocy Grecji i Turcji z tego względu, że 
oświadczenie prezydenta związało już

(Stany Zjednoczone w oczach świata t 
zdezawuowanie go w chwili obecnej pod
ważyłoby prestiż Stanów Zjednoczonych 
w rokowaniach z rządem radzieckim, od 
powodzenia których uzależniony jest po
kój. Senator Taft nie uważa jednak, by 
realizacja projektu pomocy dla Grecji i 
Turcji, obowiązywała do podobnej poli
tyki w innych częściach świata, lub też 
do kontynuowania tej polityki w Grecji 
lub Turcji po zakończeniu rokowań po
kojowych.

Senat uchwalił, by ONZ iniata prawo 
w pewnych warunkach położyć kres po
mocy amerykańskiej dla Grecji i Turcji, 
przyjmując poprawkę senatora Venden- 
berga do ustawy, proponowanej przez 
prezydenta Trutnana.

Przyjęcie
u min. Marshalla
- MOSKWA, 11.4 (PAP). W pią
tek, dnia i ł  bm. w gmachu am
basady Stanów Zjednoczonych 
w Moskwie, minister Marshall 
podejmował obiadem ministrów: 
Molotowa, Bevina i Bidault.

—-«O»—

Wzrost produkcji
metali kolorowych

Według danych Zjednoczenia Meta
l i  nieżelaznych, plan produkcyjny na 
miesiąc marzec został wykonany zanad 
wyżką we wszystkich niemal działach. 
W marcu zaznaczył się poważny 
wzrost produkcji we wszystkich gru
pach materiałów, w porównaniu z mie
siącem ubiegłym. Wzrost produkcji 
rud cynku wyniósł w tym  okresie 7.810 
ton, p iry tu  248 ton, koncentratów cyn
ku 1.585 ton, blendy 1.932 ton. Pro
dukcja kwasu siarkowego podniosła się 
o 1.228 ton, siarki 372 ton, zaś glac-hy 
cynkowei o 583 ton.

— «0» —

Ostatnie
wiadomości

LIZBONA. Jak podają ze źródeł, 
godnych zaufania, zakończył się tu 
ta j niepowodzeniem pucz wojskowy, 
podobny, do wywołanego 10 paździer
nika 1946 roku. Ruchawka rozpoczę
ła się o świcie 10 kw ietn ia między 
miejscowościami. Porto i  Coimbre, w 
okręgu Tomar. Władzom udało się 
zgnieść ruch w zarodku. Wiele osób 
zostało aresztowanych.

W ILKES BARRE. W eksplozji, ja- 
ka nastąpiła w  kopalni Wilkes Bar- 
re w  Stanie Pensylwania, zginęło 9 
górników. Dotychczas nie udało się 
ustalić przyczyny wypadku. Przypu
szcza się jednak, że eksplozja nastą
piła wskutek warunków, w  jakich od 
bywała się eksploatacja i które uzna
ne zostały jako wyja.tkowo złe.

LONDYN. B ry ty jsk i m inister lo t
nictwa cywilnego lord Nalhan podał 
do wiadomości, że w  przyszłym ro 
ku golów będzie do pierwszego lotu 
olbrzymi samolot „Brabazós 1“ , k tó 
ry  pomieści 100 osób i  będzie przeby
wał A tlan tyk  z szybkością 560 km  na 
godzinę.

NOWY JORK. W marcu br. pro
dukcja stali w  sztabach osiągnęła w 
Stanach Zjednoczonych nowy rekord 
w wysokości 7.285.000 ton iv stosunku 
do poprzedniego rekordu, k tó ry  w y
nosił 7.213.000 ton. W lutym  produk
cja osiągnęła 6.422.000 ton.
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Strajk trrzfÉiiczy
w Atenach i Pireusi«
, MOSKWA, 11.4. fPA'P>. Z Mtm 4 ;-
‘nosi agencja TASS, ze urzędnicy pań
stwowi, bankowi i śamoj[zą«ite\vf w A- 
tenach i Pireusie proklamowali 2-drrio- 
wy strajk. Dtiikafze' śttśifktfWiil przez 
¡■eden dzień na znak protestu przeciw
ko zamordowaniu prsezWriBćdw wycho
dzącego- yr Salonikacb pisrrlp 
stis“ . 5' kwićfrikf ,w Aifdńatlr. ńrd 
si® ani jeden dtóeriuSk.

Program Trumana jest zgubny dla świata
Należy mu przeciwstawić program pokoju i " ' .

Lis Apel Henry Wallacea do wszystkich ludzi postępowych
Ernst TkM tnnm
został zamordowany 
w Bucherrwaldzie

SERŁr.N, 11.4. «/?■■ W ił  trybunał 
Wojskowy' w tfeeteu, sędbncy obfenie 
przestępców wojennych z obozu korr- 
een-tricyjip-ego- w itettfoerfwaRfefe, otrzy
mat od niemieckie i Partii Jedności list, 
w którym partia ta , stwierdza, że Ernst 
Thwtómsrwr, przywódca niemieckiej par 
tii komunistycznej, nie zginał podczas 
nalotu bombowego, jak twierdził Ooeb' 
be'i, ale został zamordowany w kre- 
maiori-nwi- obozu w ftfefrRTWaldzie.

W liście tym Socjalistyczna Partia 
Jedność? domaga się ukarwwa rzeczywi 
sfyefi sprawców rrtord#r#iwa.

Projekt
ustawy aRtyrstwtuiczei
w Stanach Zjednaczonych

NOWY JORK, 1IA (PAP). PrzywńcI

LONDYN, 11.4. (Obsł. Wf.). — Hen
ry  Wałlaee, b. wiceprezydent Stanów 
Zjednoczonych, oświadczył w  czasie 
mowy, jaką wygłosił dziś wieczorem 
w  Central H a ll m. inn.:

„Jestem przeciwny programowi Tru 
mana. k tó ry  dąży do udzielenia \vszyst 
k im  rządom anty-radzleckim poży
czek, nie opartych na żadnych Wa
runkach Wzajemnych, gdyż uważam, 
że hie mają one żadnego związku z 
istotnym i potrzebami świata.

Tylko niew ielka część pożyczki dla 
Grecji zostanie zużyta na potrzeby 
narodu greckiego. Reszla będzie słu
żyła dla dbstarcźenia arm ii greckiej 
najnowocześniejszych rodzajów bro
i l i  i najlepszych środków transporto
wych.

Nie postawiono również żadnych 
w arunków  w  stosunku do pożyczki 
dla TUrcji, państwa w  którym  nie ma 
ani związków zawodowych, ani w o l
ności obywatelskich. Pożyczka ta po
służy do utrzymania i tak już zbyt 
silnej arm ii, mającej bronić Turc ji 
przed nieokreślonym wrogiem. Poza

Nowy nacjonalizm amerykański nie 
może przyjąć form y iżolaćjtmizmu i 
dlatego propaguje się myśl użycia fun  
duszów amerykańskich nie dla zje
dnoczenia, ale dla dalszego skłócenia 
świata. Program ten jest demorali

zujący — tw ierdzi Wallaće. — Na 
wet z pomocą W ielkie j B ry tan ii A- 
meryka nie może mieć nadziei na opa 
nowanie całego świata.

W ielkie zbrojenia, słaba ONZ, nie 
tolerancja, używanie potęgi gospodar

Sprawa terminu konferencji pokojowej

cy większości republikańskiej Izby Re- | mo£na przypuszczać, że pożycz 
prezentarofow zatwierdzili »rojek: ustaw* • ki te sa ty lko  pierwszymi z serii. W
przeciwko ruchów, ¡Przyszłości pożyczki podobne otrzy-

P rocki ferr zmierza m  kkwidficrl tzw. ' \  *. ~  ’ w««™  t*.™
„clesed Shops- -  zakładów pracy, w kłó- , £ o re a  ■ i ®  Y’
tych rmgą być zaiTiiónieri tylko czlori- i ^1 ̂  £aPOnia i Anglia. 
kowaB związków zawodowych oraz d o : * ^  chw ilą u tra ty  kon tro li nad ener- 
zrriesierr« wnólw zlotowych. obejmują- i Sto atomową Am eryka znajduje się 
cyeh dany przemysł i ón zezwolenia rzą- ! po raz pierwszy w  h is to rii przed bez

na obradach zastępców ministrów spraw zagranicznych
MOSKWA, 11.4 (PAP). Na piątkowym .stawicie! Wielkiej Brytanii wysunął Wnio

posiedzeniu zastępców ministrów spraw 
zagranicznych do Spraw Niemiec, oma
wiano w dalszym ciągi) procedurę, jaka 
będzie obowiązywała rta konferencji po
kojowej, Dłuższa dyskusję wywołała 
sprawa udziału poszczególnych państw 

Różnice zdań wywołała kwestia o zna
czenia czasu zwołania konferencji. Pfzed

sek, by konferencję zwotarto, kiedy ,,pra 
ce nad projektem traktatu pokojowego 
będą dostatecznie zaawansowane“ . De
legat Stariów < Zjednoczonych poparł 
wniosek wiceministra Wyszyńskiego, któ 
ry zaproponował, by konferencja została 
zwołana „gdy projekt traktatu w zasa
dzie będzie golowy“ .

Trnkfory i kredyt
dla osadników na Ziemiach Zachodnich

W związku ze zbliżającymi sie praca 
mi W polu. Komitet Ekonomiczny Rady 
Ministrów przeznaczył spośród przj-ję. 
tych przez Państwowe Nieruchomości 
¿¡emskie od PpT i MR traktorów, 
1.000 sztuk do uprawy gruntów w go
spodarstwach na Ziemiach Odzyskanych.

<fcwl na ź»k«r'sif» jku”w gałęziach 'prze- , pośrednią możliwością absolutnej kię | Rolnicy, korzystający z tych traktorów 
mysiu „ważnych dla życia publicznego“ . ! ski

"Projekt ten atakuje podstawy zdoby
czy amerykańskiego ruchu robotniczego, f 
zawarte w akcie Wagnera ' w akcie Mor- j 
ris — La Guardia. Projekt wejdzie do j 
Izby Reprezentantów w przyszłym tygo- i 
dniu,

zniszczenia cy wypadku w ójny 1 poniosą koszty, odpowiadające kosztom

PNZ. Ponadto Komitet Ekonomiczny 
uruchomił na uprawę dla osadników 
Ziem Odzyskanych 6-prOcentoWy kre
dyt średnioterminowy w wysokości 
12 milionów złotych, śpłacalny do 31 
grudnia 1947 r., z prawem prolongaty 
dla poszczególnych osadników, naj
później do dn. 1.11.194$ r.

Proces
kałów Buchenwaldu

NORYMBERGA, 11.4. (PAP). -  W 
piątek, dnia 1! bm. tj. w drugą roczni
cę" oswobodzenia Buchenwaldu, rozpo
czął się w Dachau proces przeciwko 31
strażnikom i funkcjonariuszom obozu 
koncentracyjnego w Huchenwaldzie. 
7-osobowemu i) om piętowi sędziowskie - 
mu przewodniczy! gen. Cmii Kici. Pro
cesowi przysłuchuje się 400 widzów 
różnych narodowość!.

Am erykańskie koncerny naftow e
dążą do hegemonii na Bliskim Wschodzie
Komentarz pisma „Trud” do planu Trumana

M o s k w a , 11.4 . i-p a p ). — Dziennik 
„Trud“ twierdzi, że kapitał U mety kań - 
ski w ostatnich czasach zacżat przeni - 
kać do Hedżasu, Iraku, Egiptu i Tur 
c ji i w związku z tym stara się tam 
rozszerzyć swoją sieć lotnisk oraz boi 
wojskowych,

19 statków poniemieckich
ottt mnie rolska iytułem reparacji

W dniu 8 kw ietn ia przybyli do War 
szawy przedstawiciele radzieckiego 
M inisterstwa F lo ty Morskiej, w  związ 
ku z umową między Rządem ZSRR
i Rządem RP w  sprawie przekazania 
Polsce należnej części statków nie-

Strajk telefoniczny
w USA
przeciąga się

NOWY JORK, 11.4 (PAP). Nadzieje na 
szybkie zakończenie strajku telefonicz
nego w Stanach Zjednoczonych okazały
się zawodne, gdyż przedstawiciele związ 
ku zawodowego uważają propozycje
przedsiębiorców wobec pracowników tele 
fonów międzymiastowych za nićzadiawa- 
lające.

miecklej m arynarki handlowej. W 
dniu 10 kw ietn ia  komisja radziecka 
udała się do Szczecina dla podjęcia 
prac, związanych z przekazaniem stat
ków.

L ista  statków, podlegających prze
kazaniu Polsce, obejmuje 19 jedno
stek z reparacji, oraz 2 przedwojenne 
statki polskie zrabowane przez Niem 
ców i  obecnie rewindykowane. Z po
wyższej liczby statków, 9 będzie prze
kazanych w  Gdyni, 8 w  Szczecinie i 1 
w  Świnoujściu. Pozostałe jednostki 
znajdują się obecnie w  remoncie w 
portach zagranicznych, gdzie będą 
przejete przez Polską M isję Morską 
w  Londynie.

Według nadeszłyoh ostatnio Wiado
mości, szereg jednostek, mających 
przejść pod polską banderę, oczekuje 
już w  portach u wejścia na Bałtyk.

SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ K S I Ą Ż K A , ,
K SIĄ ŻK I DLA M ŁO DZIEŻY

GÓRSKA HALINA — Druga Brama, itr. 232, zf 160
(Treścią. powieści jest przyjaźń dwóch dziewczynek z dwóch różnych 
środowisk. Tłem zaś dwa te środowiska: świat proletariacki, praw
dziwy i drugi mieszczański, w którym wszystko, począwszy od ma
honiowych mebli, a skończywszy na posadzce jest snobistyczną im i
tacją dla tworzenia pozorów bogactwa).

GÓRSKA HALINA — Nad czarną wodą, str. 176, zt 100.
(Opowiadanie o grupie chłopców i dziewcząt, którzy zorganizowali 
Zakon Błękitnych Rycerzy. Autorka twierdzi w nim, że nie ma dzieci 
dobrych i złych. Każde dzdecko, gdy mu dać dobre warunki rozwoju 
i należytą opiekę, wyrośnie na świadomego swych zadań obywatela).

KORCZAK JANUSZ -  Na koloniach letnich, str. 152, zł 240
(Niezrównany znawca duszy dziecięcej opisuje przygody Mośków, 
Jośków i Sruli oraz Franków, Janków i 'Michałków, dzieci polskich 
i żydowskich, które po raz pierwszy znalazły się w gromadzie. 
Książka ta przemawia do nas szczególnie silnie przez pamięć o świe- 
tlanej postaci autora).

SCHABOWSK! CZESŁAW -  Szarotki, str. 28, zi 40
(Opowiadanie góralskie).

SEMPOŁOWSKA STEFANIA -  Na ratunek, str. 295, zi 300
(Opis bohaterskiej wyprawy lotników radzieckich, śpieszących na ra
tunek odkrywcom i pionierom lotu powietrznego w kole podbiegu
nowym. „Na ratunek" pest pierwszym tomem wydawnictwa, obejmu
jącego spuściznę literacką autorki,.

SWIRSZCZYNSKA ANNA — Arkona — Gród Swlętowila,
s tr. 234, z! 230

(Powieść historyczna z dziejów słowiańskiej Rugii czyli Rany, od
twarza szeroko i artystycznie potraktowane życie, zwyczaje i w idze
nia dawnych Słowian oraz bohaterskie wyprawy i walki z Sasami. 
Bohaterem powieści jest piękna postać wodza Rańczyków, wojowni
ka bez zmazy, Nakona, Całość owiewa miłość dwojga ludzi, Nakona 
1 Jantarkl).

ZURAKOWSKA ZOFIA -  Roman I 19, str. 116, z! 110
(Powieść z życia szkolnego przedstawia kłopoty Uczniów klasy siód
mej przy budowie własnym przemysłem sali rekreacyjnej).

ZURAKOWSKA ZOFIA — Jutro niedziela, str. 78, zt 70
(£ wielkim taktem pedagogicznym przemyca autorka wśród przygód 
Bronków i Michasiów wysokie walory etyczne, przykłady godne na
śladowania — pobudza nie tylko wyobraźnię, ale i ambicję młodego 
czytelnika. Książka ,Żurakowsklsj zatwierdzona jest do lektury przez
Ministerstwo Oświaty).

» K S I Ą Z K A «

W z,mcc nieme pozycji amerykańskiej 
— zdaniem „Trtrail“ — odbywa się 
kosztem interesów kapitału angielskie
go. który osłabiony przez ostatnią wuj- 
MC. nie jest w stanie oprzeć -się eksport 
sji amerykańskiego kapńalti na Bliskim 
Wschodzie. Poza tym — Według „Tni- 
du" *— Wielka Brytania daarut nie czuje 
się na siiacli przeciwdziałać ruchowi 
Wyzwoleńczemu narodów arabskich.

Największa •część,.kapitału-.amerykan 
steego — twierdzi, „Trud“ — została 
zainwestowana w przemyśle naftowym.

Według „danych' Wul.ełymi,.angielskie - 
go „Petroleum Press Service“ , jedna 
trzecia kapitału amerykańskiego prze - 
mystu naftowego jest zainwestowana 
w szybach naftowych Bliskiego Wscho 
du.

W Hedżaeie większość przedsię
biorstw naftowych należy do „Arabian 
American Company", która jest faktycz 
nie filią firmy amerykańskiej „Standard 
Oil Company".

W Zatoce" Perskiej kapitał amerykań
ski usadowił się mocno na wyspach 
Bahrain, które należały do Iranu, iecż 
zostały zagarnięte przez Wielką Bryia - 
nie Cała produkcja naftowa wysp Ba ■ 
iiraln znajduje się w rękach firmy „Ba 
lira im Petroleum“', kontrolowanej przez 
kapitał amerykański. Wyspy Bah-rin sta

przyjmuje charakter . coraz bardzie; 
jawnego mieszania się do życia gospo
darczego i politycznego tych państw 
Całkowicie zrozumiały jest przeto 1 e 
pokój itóf demokratycznych na Bliskim 
i Dalekim Wschodzie ,W Związku z orę
dziem prezydenta Trumaha. Deklaracja 
ta odzwierciadta plany agresywne reak
cyjnych kół amerykańskich, zmierzają
ce do zdobycia hegemonii nad świa 
tem.

Historia jednak wykazała, że podob
ne plany nieuchronnie kończą się fia - 
■ik:eni — kończy „Trud

czej, politycznej i wojskowej dla zor
ganizowania opozycji W Stosunku do 
Związku Radzieckiego — oto części 
składowe po lityk i, mającej rozdzie
lić  świat. Ten program, „dwóch świa
tów " kosztuje drogo i  jest zgubny. 
Podjęto go w  celu zahamowania ko 
munizmu, ale może on doprowadzić 
ty lko  do komunistycznych rewolucji. 
Wid o tym  w ie lu  Amerykanów.

Jeśli na kró tką  metę energiczna po
lityka  anty-radziecka może być nawet 
uwieńczona powodzeniem — to nie 
widzę, ja k  na dalszą metę możha by 
W ten sposób pomóc pokojowi,

Skutki tej p o lityk i okazują się już 
na całym świeele. Walczący z trtid - 
hościami dyktatorzy i chwiejące się 
ustroje feodalne znów nabierają siły 
i nadziei. M ali i w ielcy dyktatorzy 
wychodzą z Ukrycia i głoszą swe idee 
przed tysiącami faszystów.

W dalszym Ciągu przemówienia 
Wałlaee stwierdzi!:' Twierdzę, że nie 
mozga mówić o bankructwie^ ĆNZi 
gdyż dotąd nie wypróbowano je j jeśzj 
eze. odpowiedzialność ża je j słabbść 
spada na każdego ź nas. Prowadzeni 
przez Roosevelta Amerykanie skołn- 
n i b y li ponieść o fia ry dla wspólnej 
sprawy. Po śmierci prezydenta duch 
ten zn ik ł".

Kończąc przemówienie, Wałlaee 
złożył następujące propozycje: „A by  
Konferencja Moskiewska zakończy
ła się powodzeniem, należy rozpocząć 
reałizowariie programu odbudowy Eu
ropy. Aby znaleźć rozwiązanie pro
blemu greckiego i  tureckiego oraz pro 
blem nafty, należy stworzyć pro jest 
Stanów Zjednoczonych Bliskiego 
Wschodu".

LONDYN, 11.4. (Cbsl. wł.). — Hen
ry  Wałlaee zaproponował następują
ce rozwiązania sytuacji międzynaro
dowej w  apelu, ogłoszonym dziś wie
czorem w Londynie pod adresem sił 
postępowych wszystkich kra jów , k tó 
re wezwał do zjednoczenia, aby Zapo
biec niebezpieczeństwu wojny i  po
działu świata na dwa bloki:

pow rót do zasad Narodów Zjedno
czonych, umowa w sprawie świato 
wej kontro li energii atomowej i in

PRZYJĘCIA W BELWEDERZE 
Prêzydüht R.P. przyjął w dtiłu li brn. 

n i audiencji ambasadora R.P. w Pridza, 
ob. Wiérblowshiego.

PRZYJĘCIA W MSZ
Minister sbrafcv Sagranjiczbych, Zyg

munt Modzelewski, przyjął w drdu l t  
bm. posła Meksyku w WaYśzawi* p. Lu- 
cietio Jmtphmci Rivas z # iz» t| pożegnal
n i

PRZYJĘCIA U PREMIERA
Dnie l t  bm, Premier Józef Cyrankie

wicz przyjął na audiencji w  Prezydium
Rady M kiM fów  poślą iiadzwyczajengo 
i ministra pełnomocnego Szwecji, p. 
Ciaès Westringa.

Premier Józef Cyrankiewicz przyjął 
również na audiencji posta R.P. w Da
nii, dr Stanisława Keiles-Ktauza, ambasa
dora R.P. W Moskwie, Mafidna Nasz.-
kowskiego, oraz znanego publicystę i rś- 
dbkomentâtor* amerykańsidegó,
Steela.

p. I

Marszalek Żymierski
dziękuje
za nadesłane kandoiencje

Minister obrony narodowej, Marsza
lek Polski M&haf żytnie,i-sid, dziękuję 
ministrom i ambasadorom R.P., stronnic
twom politycznym organizacjom spo
łecznym w kraju i zagranica! instytucjom, 
oddziałoitl wciskowym i osobom, które 
nadesłały kondoleiicje w związku z żoł
nierską śmiercią generała broni Karola 
Świerczewskiego.

'—«o»—

Główny
Urząd Statystyczny
podporządkowany 
prezesowi CUP

Na podstawie uchwały Rady Państwa 
ó zmianach w organizacji i zakresie dzia
łania naczelnych władz administracyj
nych, sprawy dotyczące statystyk ¡pań
stwowej i  Głównego Urzędu Statystycz- 

Pomagające dotychczas Prezesowi 
Rady Ministrów przeszły do zakresu 
działania prezesa Centralnego Urzędu 
Planowania.

Dekret przewiduje ponadto, że prezesa 
Głównego I 'rzędu Statystycznego mia-
niije Prezydent R.P. na wniosek Preze
sa Rady Ministrów, przedstawiony przez 
prezesa CUP. Wiceprezesów GUS mia
nuje Prezes Rady Ministrów na Wniosek 
prezesa GUS, przedstawiony przez pre-

nych broni niszczycielskich, umiędzy- | sr.ena CUP. Statut organizacyjny GUS 
naiódowienie okręgów strategicznych, 1 nadaje Prezes Rady Ministrów na wrtio- 
m. inn. Dardaneli, kanału Sueskiegb ! sek prezesa GUS, przedstawiony przez 
i kanału 1'anamskicgo, odbudowa świa I prezesa CUP.
ta W przeciągu 10 najbliższych lat, do
konana drogą przekazania do rożpb- 
rządzenia Banku Międzynarodowego
sumy 50' b ilionów dolarów; !

.370 zł na rzecz powodzian
wpłacili czytelnicy „G ło su  L u d u "

Parlamentarzyści radzieccy
opuścili W. Brytanię

Ofiary na rzecz powodzian złożone 
przez czytelników „Gtósu Ludu“ sięga 
ją już sumy 3.293.370 zł.

W dniu wczorajszym wpłynęły ndstę-
püjace ofiary: 

Prrac owinie y Zarządu Miejskiego, Wy 
dział Szkolnictwa. Biuro Prac. Adm. 
Szkól Powszechnych oraz Przedszkola 
-  25.500 zf.

.Samopomoc Chłopska“ , Chojnice
nowlą obecnie również wojskową bazę j 20.000 zt.
morską Stanów Zjednoczonych

Pożyczka w wysokości 150 milionów 
dolarów dla Turcji — zdaniem „Trudu11 
— ma na celu prócz oczywiście opano
wania Turcji przez kapitał amerykań
s k i — wykorzystanie tego państwa dla 
celów strategicznych, dla utworzenia 
baz Wojskowych, które mogłyby kon
trolować drogi łączące Bliski i Datek! 
Wschód. Zainteresowanie Stanów 2 je
dnoczonych sprawami Bliskiego Wscho 
du jeszcze bardziej wztoeło od ehwiii 
rozpoczęcia budowy olbrzymiego trans 
arabskiego rurociągu naftowego, który 
połączy Zatokę Perską 1 wybrreżem 
Morza Śródziemnego.

„Trud“ pisze dalej; „Ekspansja ame
rykańska w krajach Bliskiego Wschodu

12Zakłady Graficzne „Książka"
fys. 150 zł.

Kolejarz, członek PPR — 1.000 zł. 
Kino Objazdowe Zarządu Wojew. 

Wars z. Z.W.M. — 10.000 zt.

Liga Kobiet Dyr. Polskiego Monopo
lu« TYtontowego —* 1.820 zł.

Wydz. Org. i Kontroli Przemysłu — 
790 zt.

Tow knbiński Sylwester. Obwód 24 
* -  l.OÓO zt.

Dzielnica PPR śródmieście, Obwód 26 
— 530 zł.

Koto Terenowe PPR, Utrata — 1.945 
złotych.

Pracownicy Centralnego Zarządu Prze 
mysio Metalowego poza zbiórką odzie
ży wpłacili na PKO — 22.070 izł.

Wiceprezes PCK, dyrektor Państwo
wego Szpitala w Tworkach .— 1.000 z! 
zamiast życzeń świątecznych.

LONDYN, 11.4. (PAP). Delegacja 
Rady Na (Wyższe | ZSRR opuściła W pią 
tek Wielką Brytanie, udając się 2 samo 
lotami typu^ Dakota przez "Berlin do 
Moskwy. Kierownik delegacji, Kuźnie- 
cow, w przemówieniu pożegnalnym na 
lotnisku lendyńskim oświadczył 'm. inn.: 

„Dziękujemy za ciekawe chwile, spę
dzone w Wielkiej Brytanii i mamy na
dzieje, że nasza wizyta dopomoże do 
zacieśnienia więzów przyjaźni między 
naszymi państwami“ .

Pned wyborami
w strefie brytyjskie!

BERLIN, 11 4 (PAP). W północnej 
Nadrenii i Westfalii, Dolnej Saksonii oraz
S zile z wig u i Holsztynie, położonych
brytyjskiej strefie okupacyjnej, wybory

.......... ......... ' ty na,do Landtagu wyznaczone zostały 
dzieti 20 kwietnia.

B. współpracownicy Roosevelta
opuszczają stanowiska
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NOWY JORK, 11.4 (PAP). Harry Wbi
te, dyrektor ganerainy Międzynarodowe
go Funduszu Monetarnego z ramienia 
USA, zgłosił rezygnację ze swego sta
nowiska.

Wbite byt wysokim urzędnikiem De
partamentu Skarbu przez caty czas pre
zydentury Roosevelia i nominację na sta
nowisko w Funduszu otrzymał w ubieg- 
tym roku od Trumana.

„New York Herr^d Tribune“  widzi W 
rezygnacji Whlt6‘a jeszcze jeden dowód 
powszechnego opuszczenia rządowych 
stanowisk przez ludzi z otoczenia Roosć- 
ve!ta.

Mołotow domaga się kontroli 4 mocarstw
nad Zagłębiem Ruhry

Olbrzymie źródło naftowe
odkryto w Iranie

TEHERAN, 11.4. (Obsl. w!.). W 0- 
kfpgti f.ali, oknlo 270 km od centrum
największych rafinerii 'naftowych świa
ta, Ahadatiu,. odkryte przedwczoraj ol
brzymie żrótlfn naftowe,

Służba informacyjna ariglo - Irańskie 
go towarzystwa naftowego potwierdzi
ła wiadomość o odkryciu i ogłosiła ko- 
munlkal, w którym stwierdza, że nowe 
źródło jest największym źródłem na 
wschodzie, a może nawet na całym 
świecić.

Jak sądzą soec 'aliści, odkryty pokład 
nafty może zawierać około miliona ton 
paliwa.

( doknticitnic ze stt‘. 1) 
Mófotów podtrzymuje w  dalszym cią 

gu wniosek radziecki W sprawie kon - 
M i  czterech mocarstw nad Zaziębieni 
Rhhry, gdyż tylko to może zapewnić 
rozwój Niemiec na drodze dęniokratycz 
n-ej i pokojowej oraz przyczynić się do 
wykorzystania bogactw Zagłębia Ru
hry, przede wszystkim W interesie lit - 
nych narodów Europy.

Mołotow «twierdza, iż nienormalna 
jest sytuacja, gdy Zagłębie Ruhry 
kontrolowane jes.t tylko przez Wielką 
Brytanię, a po zjednoczeniu gospodar - 
czym «wety brytyjskiej i amerykań
skiej przez Oba te państwa. Nienormal
na jest sytuacja, gdy z ktmtoóh nad 
Zagłębiem Ruhry jest Wyłączony Zwią 
zek Radziecki i Francja.

W gruncie rzeczy Wielka Brytania i 
Stany Zjednoczone dokonały na własną 
rękę. połączenia tych stref I oderwały 
zachodnią część Niemiec od części 
wschodniej, W ten sposób rozdzieliły 
Niemcy jedMostronnie bez zgody Zwiąż 
ku Radzieckiego ! Francji, podważa - 
iąc jedność ekonomiczną i polityczną 
Niemiec. Kontrola nad Zagłębiem Ruhry 
powinna być wspólna.

Kończąc stve przemówienie, Molo -
tow stwierdził, że jeśli chodzi o żąda 
nia terytorialne Belgii, Czach os i owa ej 
1 innych «ąsiadów Niemiec, to należy
je zbadać i zastrzega sobie wrócenie 
do tycb «praw w dalszych obradach.

Po oświadczeniu min. Motetowa glos 
z ab rai Marshall, który w Ihiiwilu dcle - 
gacji Stanów Zjednoczonych sprzeciwi! 
się, kontroli czterech mocarąJw nad 
Rubra. Zdaniem Marshalla, do fuzji 
stref brytyjskiej i amerykańskiej mo
carstwa te zmusiło to, co nazywa on 
„fiaskiem uchwal poczdamskich“ .

Nie chce on przy tym .przesądzać poi stwierdza dalej, iż nić nalega n» . 
cfY]ej « M ile  jest .wina w tej «praw« j sktiSję w sprawie wprowadzenia kontoo
stwierdzając, że opinia USA w tej sura 
wie zestala już wypowiedziana 

Z kolei glos zator a 1 Bcyin, który tłu 
maczył przyczyny zawarcia fuzji m j? ' 
dzy strefą amerykańską i brytyjską, 
powtarzając stówa Marshalla, iż Wielka 
Brytania i Stany Zjednoczone „zmuszo 
ne zostały“ do tej fuzji wskutek w y 
tworzonej sytuacji. Bevin odpowiada 
następnie na zarzuty. Molotowa w spra 
wie rozdziału węgla i stali z Ruhry, no 
czym znów wypowiada się przeciwko 
specjalnej admtriistoacji na tercnlć 
Ruhry.

W tokll dyskusji glos zabierał kilka 
krotnie Bidatilt, apelując o jak najszyb
szc powzięcie decyzji w sprawie przy
łączenia ekonomicznego Zagłębia Samy
do Francji. Bidatilt .wyraził przy tym 
gotowość omawiania wniosku radzie - 
ckiego w sprawie Ruhry* Marshall zas 
sprzedWil się omawianiu tego wniosku 
twierdząc, Iż wniosek len związany
jest ze sorawą jedności ekonomicznej 
Niemiec oraz dodając, że jego zdaniem
sprawa administracji Ruhry nie znajdo 
je się na porządku dziennym.

Zabierając glos w dyskusji, Mołotow 
uświadczył, tż rozdział węgla z Żagle; 
toin Ruhry dokonywany byt przez korni 
sję zasiadającą w t.oildyrlie, w skład 
której nie Wchodzi) przedstawiciel 
ZSRR. Mołotow przypomina, iż delega
cja radziecka proponowała sporządzę * 
nie oigólnomemleckiego planu zwięk
szania wydobycia oraz rozdziału węgla, 
który ułatwiłby znacznie sytuację.

Mołotow stwierdza, iż i obecnie uwa 
za za możliwe osiągnięcie porozumie -

ii czterech mocarstw do spraw Ruhry 
już obecnie, uważa jednak za niezibęd 
br pozostawieni« tej sprawy na porząd
ku obrad z tym, by powrócić do niej 
później.

IV sprawie Saary Mofotow ośwtad • 
czyi, iż propozycja Bidault wymaga do 
klądnego przestudiowania.

Kontynuując dyskusję, Bevin o- 
świadczyj, iż jego zdaniem, cala spra
wa granic Niemiec, zarówno zachód - 
nich jak i wschodnich powinna być 
przeka,zaua zastępcom, którzy utwo
rzyć mają specjalną komisję ekspertów 
do spraw granic.

Następnie ministrowie przeszli do 0 - 
mawiania nowego sprawozdania kómi • 
sji koordynacyjnej w sprawie tymcza
sowego ustroju politycznego Niemiec.

Delegacja francuska, brytyjska i i-  
itierykańśka zapropenowaty, by na cze
le każdego niemieckiego centralnego 
urzędu administracyjnego stał niemie
cki komitet wykonawczy, składający 
się z przedstawicieli krajów z prezesem 
tia cźelfe, który posiadać będzie władz? 
Wykonawczą dla realizacji uchwał po
wziętych przez większość komitetu 
wykonawczego.

Delegacja radziecka sprzeciwiła si?
Stanowczo takiemu sformułowaniu 
stwierdzając, tż odbiega ono zasadni» 
czo od Warunku przewidzianego W u- 
clnyetacli poczdamskich.

Na tym posiedzenie piątkowe zakoń
czyło się.

W „sobotę, dnia 12 bm. ministrowie 
omawiać będą nadal sprawozdanie ko - 
misji koordynacyjnej, jak również spra 
wozdanie zastępców o procedurze przy

»¡a w tćj sprawi«. Delegat radziecki gotowania tfàktatu .pokojowego.
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Fakty, godne uwagi opiekunów Niemiec
Argument pracy narodu polskiego

Dla tych, którzy po dziś dzień 
m. azają sprawę Ziem Odzyska- 
ycp Za temat do dyskusji, po- 
jteczną rzeczą byłoby zapozna- 
le się z wynikami pracy już do- 
°nanej na tych ziemiach — do
znanej przez polskiego robotni- 

Welf°*St 'e^° Ĉ °^ a * polskiego 
kilka

*agi:
f nla_ 1 listopada 1946 roku 

■«dlilo się na Ziemiach Odzys- 
,4.474 tysięcy Polaków. 

iacv . il!o'ść Polaków, zamieszku- 
_*• -co Z.O. przekroczyła już cy-

danych godnych u-

na

^MfltGlESIE
»»Dalekowzroczność”

»8tatvy Zjednoczone przybywają 
Jerencję moskiewską z własnym pro 
ynetn- utrwalenia pokoju świata na 
arancjach, wynikających z ich włas- 

1 Potęgi m ilitarnej i  gospodarczej” . 
^»Ubolewai należy, że opinia publicz- 

v  Polsce częstokroć zapomina o k il- 
u^cmentarnych prawdach:

TtL " 6 ° D A M E R Y K I N IE  DO ZNA- 
i> » o r  N IG D T  N IC  INNEGO, 0- 

POCZ DOWODÓW ŹYCZLIW O Ś- 
'  POMOCY I  P R ZY JAŹN I,

N r l  1® P R 0 g s a M  A M E R Y K A Ń S K I 
C 7 v ‘I « 01 b y n a j m n i e j  W  SPRZE  
i f  ?r  C I z  n a s z y m i  r o s z c z e 
n i a m i  TER Y TO R IA LN Y M I i  in-
r*ynbi,

p f e 0<H>udowy Europy w ogóle, a
knn l  szcte9^ n°ści niepodobna wy-

j l  P°m0Cy amerykańskiej.
Jest jasne, ze D LA Ro t i t w t

s k ib j ... tylko  K o m /p o jA  i  
m e r yk a ń s k a  o t w t 7GEPCJA A~
TA K U  LE P S Z E ,J  W B 0 'SCI...”  a rt> ćE J  PRZYSZŁO-

organ k T i  " * y9odnik Warszawski” ,
kwietnia n l '  Kac^ ńskie9o, w dniu 6 

a, akurat na tydzień -przed zna
ni'' WSZ9stklm przemówieniem

P  Marshalla w Moskwie — prze
dsieniem, stanowiącym niewątpliwie

»dowód życzliwości, pomocy i  przyjaź- 
m Polski, nie znajdującym się „by  
n°Pnniej w sprzeczności z naszymi ro- 
s~c~eniami ( to sformułowanie — no od- 
P°u:!edzialność redaktorów „Tygodni
ku Warszawskiego” ! )  terytorialnymi’’, 
P‘ ze mówieniem, którego intencją było 
d ^ l tp l iw ie  „otwarcie Polsce drogi do 
epszej przyszłości” .

Co za wspaniała dalekowzroczność 
erykalnych teoretyków po lityk i za- 

IPunicznej Polski! Nie można dopraw
ił <k*łc*4 się, że polityka zagraniczna 

u ' lu!!nu , na którą ci panowie mieli 
ni' nienaj»>niejszy, dała tak znako- 

rń>L result<*ty i  doprowadziła do jego 
'uwitego bankructwa.

^staw m y sprawy jasno.

świata W *n êres™ Polski ustrój 
kaj °* ?party „na gwarancjach, wyni- 
doJ^a 1 Z lGasnej potęgi m ilitarnej i  
N ie h  Urczej ’ Stanów Zjednoczonych. 
D Y n rtii dlate90, że w STAN AC H  ZJE  
^ ° C Z 0 N Y C H  DOSZEDŁ D ZIŚ
N A \s r ? u U W iE L K I K A P IT A Ł  F I-  
C YJKv / '  n a j b a r d z i e j  R E A K -
ŁU 7U70 I)ŁA M Y  TEG 0 K A P IT A -
N i m i  l t ZAN E b l i s k o  z  w i e l -
-4 z m > inTJSTAM1 N IE M IE C K IM I,
t e r / cZ Ł n i e  o b o j ę t n e  n a  i n - 
l I uT y  P r z y s z ł o ś ć  p o l s k i .

któr n^fre&le P °lsk i taki ustró j świa 
wolnoś y Bwąrantował rzeczywistą 
wagi ob mroddw— ich wolność od prze- 
zniu, czCeg° kaPBału, od groźby faszy- 
i  Gąski ne°~fas!1yzrf lw' tak starannie 
niektóre P°TJieranych dziś przez 

noc2onychU;r° WniCZe ^ a Stanów Zjed 
Bolituka

Utyka amerykańska, oficjalna po- 
rat, a'nei^kańska wzięła dziś kurs na 
się t ,, ala Niemiec wszystkiego, co 
któro a l '1' Jest to f akt Pr*y kry< fakt, 
chidr ° L Ze hy hyło zmienić — ale w 

I j . 1 ccccnej fa k t niewątpliwy.
Ołosi ła!c*1n siow*e rzeczy każdy, kto 

1 w Polsce ustró j świata, oparty o 
»9w>aran-;„ . 'fj u n, je, wynikające z potęgi gospo
j c z e j  i  m ilitarnej”  Stanów Zjedno- 

głusi po Prostu K A P IT U L A -  
K n r  P 0LS K I  PRZED N IE M IE C 
KO M IM p E R IA L IZ M E M , podporząd- 
kró^a '6 Po1ski Niemcom, pracuje „dla 

dla
praskiego”  lub — co najmniej — 

Uy(gt le>niecJcicJi i*aron° w węglowo-stalo-

lekou r>n " pawinni -zapominać „da- 
Kzroctui- politycy z „Tygodnika

M trtM wskiego” .

ZEZ

frę 5 milionów. Na dzień 1 listo
pada 1946 r. było polskiej ludno
ści miejskiej 1.854.000 — resztę 
osiedleńców stanowiła ludność 
rolnicza.

Warto zwrócić uwagę na sto
sunek procentowy pomiędzy pol
ską ludnością wiejską a miejską 
na Z.O. Świadczy on dobitnie o 
zdrowym i stałym charakterze 
akcji osiedleńczej. Polskimi 
stały się na Z.O. zarówno miasta 
jak i wsie, zarówno przemysł 
rzemiosło, jak rolnictwo i wolne 
zawody.

Spośród osiedleńców polskich 
na Z.O. około 40 proc. stanowią 
repatrianci, —  a więc ludzie, 
którzy nie posiadali w Polsce in
nego stałego miejsca zamieszka
nia. Około 40 proc. osiedleńców 
-— to przesiedleńcy z innych wo
jewództw Polski — a więc ludzie, 
którzy utracili dach nad głową i 
możność normalnego egzystowa 
nia w dawnych miejscach zamie
szkania z powodu zniszczeń doko 
nanych w Polsce przez okupację 
niemiecką — o czym dzjwme 
chętnie zapominają zwolennicy 
rew izji naszych granic zachod
nich. Resztę ludności Ziem Odzy
skanych stanowią — poza nie
wielką już liczbą nieprzesiedlo- 
nych jeszcze Niemców — zwery
fikowani autochtoni, a więc Po
lacy, zamieszkujący te ziemie od 
wielu wieków.

Niezależnie więc od tego, czy 
i ile razy sprawa Ziem Odzyska
nych zostanie podniesiona przez 
przyjaciół Niemiec na Zachodzie 
— istniejący faktyczny stan lud
nościowy na Z.O. jest taki, że są 
to obecnie nie tylko historycznie 
ale i etnicznie ziemie polskie.

Ziemie łe zagospodarował 
polski chłop

Polacy me osiedlili się po pro
stu na Ziemiach Odzyskanych, 
łebz ziemie te przywrócili do ży
cia.

Znając ogrom krzywd, wyrzą
dzonych narodowi polskiemu — 
ludność niemiecka na Z.O. ucie
kła stamtąd podczas działań wo
jennych w głąb Niemiec, pozo
stawiając na łaskę losu nie tylko 
pola i domy, lecz nawet inwen
tarz żywy, który błąkał się bez. 
opieki po lasach i polach. Setki 
ysięcy hektarów ziemi ornej le
żało odłogiem — grożąc po
wstaniem w sercu Europy pusty
ni gospodarczej i rezerwuaru 
szkodników i gryzoniów.

Wystarczy wskazać na to, że 
w roku 1945 — leżało na Zie
miach Odzyskanych odłogiem 
3.811.000 ha ziemi na ogólną 
ilość 4.887.000 —  czyli około 80 
proc. całej ziemi uprawnej Z.O.

Stan ten zmieniony został ra
dykalnie przez polskiego rolnika. 
Chłopi polscy objęli i zagospoda-1 
rowal' 326.000 gospodarstw rol
nych, w tym ponad 123.000 zu
pełnie zniszczonych. Rolnik , pol
ski wraz z polskim żołnierzem 
dokonali olbrzymiej pracy oczysz 
czenia Z.O. z min niemieckich, 
pozostawionych tutaj w setkach 
tysięcy przez uchodzące wojska 
niemieckie. Przy niebezpiecznej 
tej pracy oddało swe życie wie
lu polskich pionierów.

Dla zagospodarowania Ziem 
Odzyskanych Państwo Polskie 
przekazało rolnictwu polskiemu 
na Z.O. 155.369 koni i 168.903; 
krów — oto inwestycje włożone [ 
w rolnictwo tylko w żywym in- i 
wentarzu.

Obecnie pod uprawą znajduje 
się już 3.200.000 ha ziemi, a ilość 
odłogów została zmniejszona 
trzykrotnie, Na rok następny od
łogów pozostanie zaledwie około 
8 proc., by zniknąć zupełnie w 
ostatnim roku planu 3-letniego.

Zmiana ta nastąpiła nie tylko 
w wyniku inwestycji pracy pol
skiego rolnika, lecz także w wy
niku wielkich inwestycji dóbr ma 
terialnych — sprzętu rolniczego, 
ziarna siewnego, inwentarza ży
wego i olbrzymich środków fi
nansowych.

Kto odbudował fabryki
Także przemysł Ziem Odzys

kanych pozostawili Niemcy w 
stanie zupełnego rozkładu. Wy
starczy zapoznać się chociażby 
z niektórymi fragmentarycznymi 
danymi, by przedstawić sobie o- 
braz f tych zniszczeń.

I tak:
Większość kopalń węgla, rudy 

żelaznej, cynku, miedzi i innych 
minerałów, były zalane, zdewa
stowane i zaniedbane.

Z ośmiu hut żelaza, znajdują
cych się na Z.O. tyiko jedna by
ła we względnie dobrym stanie. 
Wszystkie inne wymagały olbrzy
mich inwestycji dla doprowadze
nia ich do stanu zdolności produk
cyjnej.

W energetyce zniszczenia się
gały 60 proc. zdolności produk
cyjnej.

W przemyśle cementowym z 
,12 fabryk, tylko 4 nadawały się 
do odbudowy.

Z 34 fabryk przemysłu szkla
nego, tylko 2 nadawały się do 
n a tych mi ast o wego ro z poczęci a
produkcji, 17 zaś było zniszczo
nych zupełnie.

Bliski zeru był w okresie przej-

JOtSICI ZWiĄZEK, ZACHODNI

W i-td Sc

ZIEMIE Z A C-H OD NIÊ] 
BEZPIECZEŃSTWO \ 
I D O B d O B y t P O IS K

mowania Ziem Odzyskanych po
tencjał produkcyjny przemysłu 
metalowego.

To więc, co zostało na Z.O. 
dokonane — wymagało olbrzy
mich inwestycji. A dokonano 
przecież bardzo wiele.

Kopalne zostały odwodnione i 
produkcja ich ustabilizowana na 
poziomie 4,5 miliona ton mie
sięcznie.

Wielkie piece hutnicze produ
kują obecnie 850.000 ton zamiast 
400.000 w chwili objęcia ich przez 
administrację polską. Walcownie 
wyrabiały 550.000 ton — obec
nie 800.000.

Szybko i systematycznie postę 
poje naprzód odbudowa miast, 
portów, szkól, teatrów itd. Ale 
zarówno uruchomienie przemysłu 
jak i odbudowa miast nie odby
wa się jedyme kosztem pracy 
ponad siły polskiego górnika, ro
botnika i inżyniera — ale także 
kosztem olbrzymich inwestycji 
finansowych, które — jak to 
podkreślił min. Modzelewski — 
wynoszą ponad 600 milionów do
larów.

Dane .wciąż wzrastające
W parze z pracą robotnika i 

rolnika, postępuje praca oświa
towa i kulturalna. Oto niektóre 
dane z dotychczasowych wyni
ków na tym polu:

W szkołach powszechnych u- 
czy się obecnie 548.160 dz;ecl 
polskich, w przedszkolach — po
nad 58 tysięcy, w szkołach śred
nich ponad 100.000, na uniwer
sytetach i innych wyższych u- 
ezelniach ponad 15 tysięcy.

Czynnych jest 802 biblioteki, 
33 muzea, 4 radiostacje, setW 
św:etlic, kin, teatrów chórów 
orkiestr.

Jeszcze w końcu 1945 roku
wychodziły;■na'v Z.O. 32 dzienniki, 
i czasopisma. .

Są ffo wszystRf®5 iłsr«e' *piypn%’ 
wciąż wzrastające.

To są argumenty pracy — ar
gumenty najistotniejsze dla dal
szych losów Ziem Odzyskanych.

Toteż najbardziej zdecydowa
ną odpowiedzią na każdą nową 
próbę naruszenia obecnego stanu 
na Ziemiach Odzyskanych bę
dzie jeszcze większe wzmożenie 
naszej pracy na tych ziemiach.

. NA TEMATY
Franklin Delano Roosevelt

Z  prasy i  o prasie

>.liy nie stworzone zostały warunki
dla nowego Hitlera

Opinia publiczna w dalszym ciągu 
żywo komentuje antypolskie wystąpie
nie p. Marshalla na konferencji mos- 
hewskiej.

„Robotnik’’ .zwraca uwagę na fakt, 
że stanowisko- pp. Marshalla i  Beninu 

Konferencji Moskiewskiej stanowi
wyraźną zachętę dla 
mięckiej zaborczości, 
botniku”  m. inn.:

ciemnych sił nie- 
Czytamy w „ Ro-

„W czyim interesie leży pobudza
nie nadziel niemieckiej reakcji, nie
mieckich szowinistów? W czyim in
teresie leży przymierze z kapitałem 
niemieckim? W czyim interesie leży 
popieranie niemieckiego rewizjoniz- 
mu? Czy ó to walczył żołnierz bry
tyjski — nasz sprzymierzeniec? Czy 
po to głosował on potem na Partię 
Pracy — w tej nadziei, że jest to 
partia wewnętrznych reform i mię
dzynarodowego pokoju, a więc także 
partia wałki z imperializmem i re- 
wizjonizmem niemieckim? Oto py
tanie. które robociarz polski, i żoł-

Chłop poUtri na Ziemiach Odzyskanych

nierz polski, i chłop polski stawiają 
robotnikom i żołnierzom W. Bryta' 
nii — a w  imię międzynarodowej so' 
lidarności ludu pracującego także ro 
botnikom i żołnierzom Stanów Zjed
noczonych.“
Szczególnie ostro polemizuje „Ro

botnik”  ze stanowiskiem min. Remna. 
Pisze on na ten temat co następuje:

O ile całe zachowanie się Marshal 
la jest zgodne z mentalnością i ce
lami kapitalistów amerykańskich, 
którzy wywierają obecnie bezpo
średni wpływ na rządy w St. Zje
dnoczonych, należy ze zdziwieniem 
przyjąć postawę Bevina w  Moskwie. 
Bevin zapomniał widocznie, że re
prezentuje nie kapitalistów amery
kańskich, ale socjalistyczny rząd 
W. Brytanii. Zapomniał to tak da
lece, że uznał za możliwe powołać 
się w  Moskwie na słowa... Chur- 
chiilr, iż „Polska chce się za daleko 
posunąć na Zachód“. Bevin zapo
mniał nawet o własnych słowach 
w Poczdamie, że „gdy Anglicy coś 
dają — to na zawsze“.

Ten brak pamięci może Bevina 
drogo kosztować. Wprawdzie poli
tyka zagraniczna Trumana napoty
ka również na opór opinii publicz
nej w St. Zjednoczonych, ale porów
nać nie można siły tego oporu z 
krytyką Bevina za chodzenie na pa 
sku polityki amerykańskiej, jaka 
już miała miejsce w swoim czasie 
w bardzo drastycznej formie w ło
nie Partii Pracy. Dlatego nie byłoby 
niespodzianką dla nikogo, gdyby 
powrót Bevina z Moskwy do Lon
dynu, zbiegł się z nową fazą jak 
najostrzejszej krytyki socjalistów 
angielskich i poważnymi tej kryty
ki konsekwencjami.
Głos zabrał również na łamach 

„RZECZYPO SPO LITEJ”  prof. d rZyg  
munt Wojciechowski, dając rzut histo
ryczny na zagadnienie polskich granic 
zachodnich. Pisze on:

»Nieuchronnie przyszła kolej na

odejście Niemców z ziem dzisiaj od
zyskanych.

Stanisław Grabski zauważył świe
żo niezwykłe trafnie, że ostatnie od
sunięcie się Polski ze wschodu jest 
logiczną konsekwencją procesu, któ
rego środkowym etapem była wscho 
dnia granica Rzeczypospolitej w  o- 
kresie 20-leeia. Gdy w  maju r. ub. 
bawiłem w  Mińsku Białoruskim w 
sprawach repatriacyjnych, rzecz ta 
rzuciia mi się jasno w  oczy, gdy 
oglądałem wyraźnie ślady dawnej 
polskości na tych ziemiach i równie 
wyraźne współczesne ich białorus
kie oblicze. Można czegoś chcieć, al
bo nie chcieć, ale te chęci nie od
wrócą koła biegu dziejów. To zaś 
wyraźnie wskazuje nam kierunek za
chodni“.
W dalszym ciągu autor pisze: 

„Osobna sprawa to rola niemiec
kiej polityki wschodniej w  genezie 
straszliwej katastrofy cywilizacji, ja  
ką przeżyliśmy w ostatnich latach. 
Niemiecka polityka wschodnia od 
tysiąca lat wyzwalała z Niemców 
najgorsze instynkty, od Gerona po
czynając, na Hitlerze kończąc. Ge- 
ron obmyślił otrucie 30 książąt sło
wiańskich, H itler z Himmlerem pod 
wyższyli tę cyfrę do 30 milionów Sio 
wian. Zamknąć rozdział niemieckiej 
polityki wschodniej — to znaczy za
bić w  Niemczech te złe siły, które 
wyzwalały się dla celów mordu nad 
cywilizacją. Otworzyć Niemcom per 
spektywy na wschód od Odry i Ni- 
sy — to znaczy tyle, co stworzyć 
warunki dla nowego Hitlera.

I  dlatego z tych również przyczyn 
granica Polski biec będzie wzdłuż 
Odry i Nisy.“
Wierzymy, że nie tylko Polsce, i  nie 

tylko Słowianom zależy na tym, by nie 
stworzone zostały warunki dla nowego 
Hitlera.

Toteż pragniemy podkreślić ostatni 
akord artykułu prof. Wojciechowskie
go: „Granica Polski biec będzie wzdłuż 
Odry i Nisy”, f

Dwa lata minęło od śmierci Frankli- 
na Delano Roosevelta. Współcześni na
zywali go Wielkim Prezydentem. Na to 
miano zasłużył sobie nie tylko w  «fr
ezach swoich rodaków, ale również w 
oczach całej postępowej, demokraty oz 
nej opinii świata.

Roosevelt należy bezsprzecznie do 
najwybitniejszych postaci historii 
Stanów Zjednoczonych Ameryki. W 
chwili, gdy naród amerykański wysu
ną! go na swego kierownika, Stany 
Zjednoczone przeżywały najcięższy w  
swych dziejach kryzys, który groził 
gospodarczą ruiną i ogólnym chaosem 
temu potężnemu i bogatemu państwu. 
Roosevelt nie zawiódł nadziei, które 
pokładał w  nim szary obywatel, pro
sty człowiek amerykański. Dzięki prze 
widującej i mądrej polityce potrafił 
opanować skutki wielkiego kryzysu i 
przywrócić swemu krajowi zachwianą 
równowagę ekonomiczną.

Potrafił to uczynić nie uszczuplając 
praw i zdobyczy mas pracujących, 
nie dławiąc ani przemocą ani podstę
pem ruchu robotniczego i  jego orga
nizacji zawodowych i politycznych. 
Ale właśnie za to zrozumienie, które 
okazywał dla postulatów świata pra
cy, za swój wysoce rozwinięty zmysł 
społeczny, za swoje wielkie poczucie 
odpowiedzialności, twórca „New- 
Dealu“ — Nowego Ładu — zyskał so
bie zaciekłych, wrogów w kierowni
czych kołach finansowej i przemysło
wej oligarchjj^ąrp^yi^ńsky.k, 

Roosevelt m uslar*ni e WdiTOKSftnie 
staczać ciężką walkę. Jego wrogowie 
byli potężni, mieli za sobą wpływy, 
pieniądze, prasę, radio. Mieli w swym 
ręku wszystkie niemal instrumenty 
urabiania opinii publicznej. Pomimo 
tego Roosevelt wygrywał. Prosty czło
wiek, szary obywatel Stanów wybiera! 
Roosevelta czterokrotnie swoim prezy
dentem, bo widział w nim rzetelnego 
obrońcę swoich praw i interesów, wi
dział w  nim najlepszego wyraziciela 
swoich dążeń i ideałów.

Roosevelt nie był ani komunistą, ani 
socjalistą. Ten godny następca Jeffer
sonów i Lincolnów byl postępowym de 
mokratą amerykańskim. Jego postępo
wy, konsekwentny demokratyzm zbli
żył go do ludzi pracy i ich organizacji 
zwłaszcza zawodowych.

Demokracja i postęp wytyczyły Roo 
seveltowi drogę współpracy ze związ
kami zawodowymi na wewnątrz, dro
gę współdziałania z antyfaszystowski
mi i narodowowyzwoleńczymi rucha
mi na zewnątrz. W całym tak zwanym 
zachodnim świecie‘‘, Roosevelt byl 

głównym promotorem i orędownikiem 
konsekwentnej aż do końca walki z fa* 
szyzmem i hitleryzmem. Dlatego imię 
jego otaczają szacunkiem i sympatią 
miliony ludzi na całym świecie.

Ze szczególną wdzięcznością wspo
minają jego pamięć narody, które wy
zwoliły się spod jarzma hitlerowskie
go w wyniku zwycięskiego zakończe
nia wojny. Jeżeli Stany Zjednoczone 
przyczyniły się do tego dzieła w  tak 
poważnym i współdecydującym stop
niu, to jest w tym wiele osobistej za
sługi i osobistego udziału ich Wiel
kiego Prezydenta.

Roosevelt był zdecydowanym zwo
lennikiem przyjaznej współpracy i je 
dności narodów zjednoczonych w  cza
sie wojny. Jako przewidujący mąż sta 
nu i rzetelny demokrata, był również 
zdecydowanym zwolennikiem BUDO
W A NIA  POKOJU na fundamencie tej 
jedności. W chwili jego przedwczesnej 
śmierci, praca ta mogła być zaledwie 
rozpoczęta. Dzisiaj w  jego własnej oj
czyźnie wzięli górę jego przeciwnicy, 
jego starzy, zaciekli wrogowie. Z ich 
woli i decyzji, dzieło Roosevelta ma 
ulec przekreśleniu, jego testament — 
zapomnieniu.

Ale prosty człowiek w Ameryce, któ 
ry czterokrotnie wybierał swego Pre
zydenta, pamięta o tym, w imię czego 
On pracował i walczył, do czego dąży!
I wzywał. Świat ufa, że wielki naród 
amerykański pozostanie wierny swo
im demokratycznym ideałom i znaj
dzie się z powrotem na drodze, którą 
wskazywał mu Roosevelt.

„TRYBUNA 
WOLNOŚCI“

organ KC PPR
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Wail Street walczy o panowanie nad światem
Naród amerykański jest r. natury szhi 

chętny i demokratyczny, solidaryzuje 
się teŹ z narodami krajów ZńlSżczo- 
nych przez wojnę. Toteż gdy skoń
czyła się wojna, większość Ameryka - 
nów nie wątpiła, że Stany Zjednoczo - 
uc, które wyszły z niej nienaruszone, 
użyją swej wielkiej potęgi gospodar
czej 1 swego prestiżu politycznego, by 
dopomóc w odbudowie zniszczeń wn - 
jennych. Naród amerykański poważnie 
traktowa! antyfaszystowskie hasła 
Rooseyelta, o które walczono, 
wat, że nasz kraj spełni swój obowią
zek, zajmując przodujące miejsce w 
budowle postępowego I demokratyczne 
go świata.

N A P I S A Ł

§Wi&  O A / f t f  Ł .  F O S T S E łM
PRZEWODNICZĄCY P A R T II KOMUNISTYCZNEJ 

STANÓW ZJEDNOCZONYCH

OFENSYWA POLITYCZNA
Na przeszkodzie temu stała jednak 

polityka wielkiego kapitału z Wall 
Street, który w zrujnowanym stanie 
innych krajów ć&jrzal doskonalą oka - 
zje dla zbijania zysków I postanowi! w 
pełni wykorzystać tę sytuację, posłu
gując się wielką potęgą Ameryki w ce 
lu ustanowienia iitlpćiialistycznij kon- 
froii nad światem. Całego więc, zale
dwie umarł prezydent Rjusevelt I skon 
czyta się wojna, wielki kapitał, posłu
gując się aparatem rządowym Truma- 
na, jako uległym narzędziem, rozpo - 
cząl „błyskawiczną" ofensywę dyplorrta 
tyczną, mającą na celu natychmiastową 
realizację panowania Stanów Zjedno
czonych, a raczej Ich wielkich trustów, 
nad światem.

Celem tej akcji było powstrzymanie 
zaznaczającego się na całym śwtecle 
wzrostu nastrojów lewicowych, stlurńie 
nie podnoszącej się w »Europie i all de-' 
mokracjl, zgaszenie ognisk ruchu wy
zwoleńczego w krajach kolonialnych I 
pólkulomamydi, a przede wszystkim 
zastraszenie Związku Radzieckiego i 
zepchnięcie go do ról) drugorzędnego 
mocarstwa.

Amerykański wielki kapitał usiłował 
stworzyć potężny sojusz anglo - ame' 
rykańskl (z pełną przewagą Stanów 
Zjednoczonych), który by rządził ONZ 
w sposób zgodny z Intencjami Wal! 
Street.

ZAKŁÓCENIE „TERMINARZA"
Początkowo polityka ta osiągnęła 

pewne ’ powodzenie. Należy jednak 
stwierdzić, że akcja amerykańskich re 
akcjonlstów, zdążająca do opanowania 
świata, daleka jest od osiągnięcia „bly 
skawicznego" sukcesu, na jakj liczyli. 
Stało się tak dlatego, że Imperialistycz 
na kampania natralila w szeregu kra • 
jów na silny opór, który znacznie o- 
póż.lll je j postępy.

Za wcześnie jest na twierd. « ie, że 
amerykański Imperializm zostai usta - 
teczriie pobity, ale w każdym razie je
go „terminarz* uległ poważnemu za
kłóceniu, a trudności, na które napoty
ka, stale rosną. Zmęczony wojną świat 
nie okazał się tak łatwą ofiarą, jak to 
sobie wyolbfażala Wall Street.

Wielkie- nadzieje związali imperial! - 
ści z paniką wojenną, którą Usiłowali 
rozpętać, potrząsając bomb;} atomową 
i usiłując zastraszyć Związek Radzie - 
cki oraz zmusić go do uległości wobec 
żądań angio - amerykańskich na tere
nie UNZ.

Ale ku zdziwieniu Imperialistów z 
Wall Street, Rosjanie stawili twardy o- 
pór. Ponadto — wielu Amerykanów, 
jak widać na przykładzie słynnej mo - 
w y Wallaces w Madison Square Gar
den, również potępiło politykę nieustę
pliwości wobec Rosji.

NIEPOWODZENIE OFENSYWY 
KREDYTOWEJ

Nie wiele więcej, niż na pogróżkach 
wojennych, osiągnęli politycy z Wall 
Street na swojej agresywnej polityce 
kredytowej. Początkowo zdawało się 
im, że posiadając ntottapol na kredyty 
finansowe, potrafią zmusić resztę świa 
ta, by zastosowała się do ich żądań. 
Kto nie zechciałby podpisać politycz
nych 1 gospodarczych warunków, narzu 
conych przez Wall Street nie otrzymał
by funduszów na odbudowę swojej 
zrujnowanej gospodarki. Ale 1 ta impe
rialistyczna broń nie okazała się tak 
skuteczną jak sądzono.

Kongres uchwalił pożyczkę dla Wiel
kiej Brytanii, wyrażając otwarcie na - 
dzieję, że betlzie to sposób na pow
strzymanie rozwoju demokracji, nacjo 
nallzacjl przemysłu I wzrostu komuniz 
lnu i socjalizmu w Europie, Była to 
swego rodzaju inwestycja na korzyść 
„swobodnej Inicjatywy" Wall Street. 
Ale pożyczka chybiła swego polityczne 
go celu." Jej uciążliwe warunki rozgo-

ryczyly szerokie kola narodu brytyjskie 
go. Także pożyczka miliarda dolarów 
dla Francji, pomyślana przez Bluma ja 
ko broń przeciwko szerzeniu się wpły
wów komunistycznych we Francji, nie 

j osiągnęła swego celu, jak tego dowo
dzi potężny wzrost francuskiej partii 
komunistycznej. Tak samo w stosunku 
do ZSRR, Polski, Czechosłowacji, Ju - 
goslawii I innych krajów środkowej I 
wschodniej Europy, odmowa względnie 
zmniejszanie amerykańskich pożyczek 
nie doprowadziło bynajmniej do poll - 
tycznego ugięcia się tych krajów w o
bec amerykańskich „zdobywców świa - 
ta". Nie znaczy to oczywiście, że ame
rykańskie pożyczki ńlc stanowią potęż 
nej bron), ale oznacza to, że pożyczki 
nie są tak decydującym środkiem poll- 
tyrznyrn, Jak tego spodziewali się ma - 
gnaci finansowi Z Wall Street,

Obraź, jaki przedstawia dzisiejszy 
świat, nie napawa radością serc mlllo - 
nerów z Wall Street. Pomimo że an
glo - amerykański blok w ONZ dyspo
nuje zwykle większością głosów, nie 
może on bynnjmn ej dnr, olltie wymn - 
szać swoich żądań. Mniejsze państwa, 
kraje kolonialne, a szczególnie Związek 
Radziecki okazują bardzo niepokojący 
duch niezależności.

SPRZECZNOŚCI 
ANGLO - AMERYKAŃSKIE 

Takie I sami struktura bloku anglo- 
amcrylrtńbklegó nie jest Bynajmniej za 

| nawalająca dla imperialistów z Wall 
! Street Wielu z nich spodziewało się 
i natychnra-iaw-cj realizacji agresywne - 
I go antyradzieckiego przymierza w o j- 
| siłowego między Wielką Brytanią a Sta 
| nami Zjednoczonymi. Przymierze to 
! miałoby pociągnąć za sobą Większość 
i pozostałych krajów kapitalistycznych,
1 wedle planu proponowanego przez 
| Churchilla. A przynajmniej chcieliby a- 
\ merykańscy Imperialiści takiego poli - 
; tycznego układu, który uczyniłby z 
I Wielkiej Brytanii uległego, „młodszego

wspólnika" Stanów Zjednoczonych, go 
tuwego do wykonywania wszelkich po
leceń Wall Street.

Tymczasem jak dotąd polityka ta na 
potyka na wielkie trudności. Większości 
narodu brytyjskiego nic uśmiecha się 
rola satelity 1 przyczepkl Stanów Zje - 
dnocżonych. Wielu Anglików, w te| 
liczbie duża część związków zawcido - \ 
wych I Partii Pracy, patrzy ze wzrasta
jącym niezadowoleniem na reakcyjną 
politykę ministra spraw zagranicznych 
Bevimi I poczyna wywierać coraz sil - 
nlejszy ńaclsk przeciwko tej polityce. 
Ponadto brytyjscy kapitaliści rozu
mieją niebezpieczeństwo, tkwiące w a- 
merykańskirn żądaniu międzynarodowej 
„swobody Inicjatywy“ , energicznie zdą 
żają do ochrony rynków imperium 
przeciwko gwałtownej konkurencji A- 
meryki. Te sprzeczności I antagonizmy 
między Anglikami 1 Amerykanami osła
biają z natury rzeczy skuteczność blo
ku tych dwóch mocarstw.

POWAŻNA KLĘSKA POLITYKI 
IMPERIALISTYCZNEJ

Głównym celem dyplomacji anglo- 
amerykańskiej w Europie wschodniej 
była odbudowa pierścienia wrogich re
akcyjnych państw wzdłuż zachodniej 
granicy z ZSRR, jako powtórzenie sła
wetnego „kordonu sanitarnego" z cza
sów przedwojennych. O jaki typ pań - 
stwa chodziło w tym wypadku, widać 
najlepiej na przykładzie rządu greckie
go. Niepowodzenie tego planu stanowi 
poważną klęskę imperialistycznej polity 
wi Wall Street.’ W Wyniku rozwoju sto 
sunitów, państwa graniczące z ZSRR 
nie tylko straciły swój dawny charak - 
ter punktów Oparcia faszyzmu, ale sta
ły się na całej przestrzeni, od Bałtyku 
do Morza Czarnego | do Adriatyku, 
wielką twierdzą światowej demokracji. 
Nie powiodły się także dotychczas po
dobne próby zorganizowania antyradzie 
ckiego bloku z państw zachodnio - eu
ropejskich.

NARÓD AMERYKAŃSKI PRZECIW 
POLITYCE WALL STREET 

Jest więc jasne, że imperializm Wall 
Street nie osiągną! błyskawicznego 
zwycięstwa na caiyrh święcie, na które 
■liczył natychmiast po wojnie. Nie po
trafi) on powstrzymać światowej ten- 
ifettcjl „w  lewo". Jego dążenie do opa- 
'nawanla świata zostało silnie zahamo - 
wane na skutek oporu narodów demo - 
kratycznych, które Po pokonaniu h itle 
rowskich oprawców bronią się przed 
'narzuceniem sobie jarzma nowych „pa
nów świata".

Faszystowska armia grecka
została uzbrojona i wyćwiczona przez Anglią
Znamienny głos pisma „Daily W orker'

Również naród amerykański;- a szcze
gólnie ruch robotniczy, coraz bardziej 
zdaje sobie sprawę z zasadniczego fak
tu, że polityka zagraniczna rządu Sta - 
nów Zjednoczonych od czasu śmierci 
Roosevelta nie jest polityką narodową. 
Nie jest to polityka mająca na wzglę - 
dzle interesy całego amerykańskiego 
narodu. Wprost przeciwnie — zmierza 
ona do powiększenia zysków I władzy 
magnatów z Wall Street. Imperializm 
Wall Street jest wysoce szkodliwy dla 
'najżywotniejszych interesów amerykan 
sktęgo narodu.

Działalność trustów 1 milionerów z 
Wall Street stanowi dziś wielką groźbę 
•dla światowego pokoju I dla (lemokra - 
cji. Wypływa stąd konieczność pokona
nia ich i ich republikańsko - demokra
tycznych pachołków w walkach pra
wodawczych w łonie Kongresu, a prze 
de wszystkim w wyborach prezyden
ckich w roku 1948.

Naród amerykański jest zasadniczo 
przeciwny trustom i agresywnemu Im - 
perlallzfflowi. Ale jeśli cihcemy pokonać 
■imperialistów z Wall Street, to przede 
wszystkim zorganizowany ruch robotni 
czy musi wykazać najwyższy stopień 
politycznej rozwagi i zdobyć się na je
dność działania. Związki zawodowe mu 
szą wspólnie podjąć walkę przeciwko 
imperialistycznej polityce zagranicznej i 
przeciwko reakcyjnemu ustawodawstwu 
obecnego Kongresu. Nie wolno nam 
oszczędzić wysiłku dla przygotowania 
rzeczywistej klęski reakcji w wybo
rach 1948 r. Albowiem wynik r.a&Zej 
rozwijającej się walki politycznej bę -

"  ca -

LONDYN, 11.4 (PAP). „Daily W al
ker" w artykule wstępnym ostro potę
pia ofensywę, rozpoczętą przez rząd grec 
k i przeciwko bohaterskim powstańconi 
Dziennik zaznacza, że „ofensywa ta sta
ła się możliwa dzięki pieniądzom wyciś
niętym od narodu brytyjskiego*'.

Monarchistyczria armia reakcyjna w 
Grecji została wyszkoloną przez B ryty j
czyków ii zaopatrzona jest w broń bry
tyjską. Wojskowa misja brytyjska Współ 
pracowała przy opracowywaniu planu o- 
fensywy.

Reakcyjne wojska greckie walczą po 
lo, by Grecja stała sfę piekłem dla robot
ników I włościan oraz dla wszystkich 
zwolenników demokracji, a rajem dla 
przeżartych kbrupcją klas rządzących, 
które współpracowały z narodowo-socja-

tistyczuymi okupantami i stanowią obro
nę główne oparcie reżimu. O ile konsoli
dacja ich władzy uda się przy pomocy 
pieniędzy brytyjskich i amerykańskich, 
to wszelkie pozostałości instytucji de
mokratycznych zostaną w Grecji usunię
te.

Nie dość na tym, że udzielono popar
ciu reakcji greckie!, Wielka Brytania 
sprzedała ponadto kilkaset saąiolotów bo
jowych Turcji, której rząd spekulował 
ongiś nu zwycięstwo Niemiec narodowo- 
socjalistycznych. Dziennik wzywa wszy
stkich demokratów do wznowienia wy
siłków w obliczu ofensywy reakcyjnej W 
Grecji w celu osiągnięcia zwrotu w po
lityce zagranicznej Wielkiej Brytanii, kł® 
ra — jak oświadcza „Daily Worker" — 
Okrywa kraj jedynie hańbą i nie przy
niesie mu nic prócz klęski".

Sensacyjne odkrycie w Toruniu
Ssarodawna zbrojownia w tunelu

Murarze zajęci przy pracach 
eh

remon
towych w podziemiach starego ratuszu 
w Toruniu, natrafili na fragment muru, 
na którym z łatwością można było za
uważyć ślady zamurowanych drzw i Wie 
dzeni ciekawością, po porozumieniu się 
z kierownikiem prac budowlanych Ja
nem Nowakowskim, — przebili otwór, 
który ku ich niebywałemu zdziwieniu 
ckazai się przejściem cło szerokiego tu
nelu, prowadzącego w kierunku kościo
ła św. Jana.

Trzymając lampy w rękach, zaczęli

Pierwszy tunel szeroki około 5 #■ 
długości około 200 rn, kończy się już 
pod zakrystią kościoła św. Jana. Jest 
on zasypany zfomełn kamiennym. Dru
gi tunel, zniżając się stopniowo i pro
wadząc w kierunku Wisty, rozszerz* 
cię w kształt wielkiej kaplicy. Stwier
dzono, że oba tunele były zawalone sta
rym sprzętem wojennym z ubiegłych 
iduleci, wśród którego z łatwością roz
różnić można dawne zbroje polski* 
i szwedzkie.

Prowadzący roboty budowlane ob. N<Z
posuwać się podziemnym przejściem, i wukowski natychmiast zawiadomi! o od- 
które w pewnym miejscu rozwidlało się I kryciu władze konserwatorskie i za bez- 
w Kierunku Wisły. ’ 1 pieczy! przedmioty zabytkowe.

Z  M IA S T  I  W S I
dzle miai decydujące znaczenie dla 
lego świata.

Pełnej realizacji postanowień poczdamskich
domaga się Kongres b. Więźniów Politycznych
Warszawa wybrana na siedzibę Międzynarodowej Federacji

Górnicy oikirowuju
swoje premie - 
na powodsian

W kopalni „Żubrze Wschód" 
odbyło się zebranie załogowe, na 
którym robotnicy postanowili 
przekazać otrzymywane artyku
ły premiowe (tekstylia, emalie, 
żywność) wartości 76 tys. zł (po 
cenach sztywnych) na pomoc dla 
powodzian.

Ponadto górnicy postanowili 
ze swych zarobków przekazać 
na ten cel kwotę 100 tys. zl.

M inister spraw ied liw ości tow. Hen
ry k  Ś w ią tkow ski, gen. Z arzyck i i toż. 
Łęski, członkow ie delegacji po lsk ie j 
na’ M iędzynarodow y Kongres b. Więź. 
n iów  P olitycznych Faszyzmu, po w ia 
dom ili wczoraj p rzedstaw ic ie li prasy
0 pracach Kongresu Paryskiego.

Na Kongresie uchwalono statut Mię 
dzynarodowej Federacji (FIAPP). Na
leży do niej 18 związków krajowych. 
In ic ja ty w a  stworzenia tego rodzaju 
organizacji powstała w  Polsce, gdzie 
już we wrześniu 1945 r. powstał K o
m ite t Organizacyjny. Pierwszy Kon
gres Międzynarodowy odbył się w 
W arszawie w  lu tym  1946 roku.

W Kongresie Paryskim uczestniczy 
ły  delegacje 1S p&ństw. Przedstawi
ciele Polski odegrali w yb itną rolę w 
pracach Kongresu.

Wiceminister Komunikacji Balicki 
został wybrany sekretarzem general
nym FIAPP, Prawie że jednomyśl
ną uchWaią ustalono za siedzibę Fe
deracji Warszawę. Kongres postano
w ił Zorganizowanie w  Oświęcimiu 
Międzynarodowego Mttzettm Martyro 
logii b. Więźniów Hitleryzmu.

Na wniosek delegata francuskiego 
kongres wystał depeszę, do rządu pol
skiego, która nawiązując do tragicz
nej śmierci gen. Karola Świerczew
skiego, stwierdza konieczność dalszej 
konsekwentnej i nieubłaganej w a lk i z 
wszelkimi pozostałościami faszyzmu.

Rezolucja uchwalona przez Kongres 
stwierdza, iż niedopuszczalna jest po
błażliwość wobec tych, którzy pono
szą odpowiedzialność za zbrodnie oraz 
zniszczenia i ruiny w całej Europie
1 domaga się jak najpełniejszej reali
zacji postanowień poczdamskich.

Dwie inne rezolucje potępiają na j
surowiej stosunki i  krwawe metody 
rządzenia w  Hiszpanii i Grecji.

Obrady Kongresu odbywały się w 
atmosferze wzajemnego zaufania i 
specjalnej życzliwości względem Pol. 
ski.

Członkowie wszystkich delegacji 
przyjęci b y li na specjalnej audiencji 
przez Prezydenta Francji Auriola, ktń  
ry  wygłosił do gości dłuższe przemó
wienie, W im ieniu F IAPP Prezyden
tow i Francji odpowiedział wicemin. 
Balicki.

Ze wszystkich związków krajowych 
n a  ¡liczniejszy jest Polski Związek b. 
Więźniów Politycznych, k tó ry  liczy 
177 tys. członków oraz posiada 290 tys. 
podopiecznych, tj. wdów i sierot po 
wymordowanych więźniach politycz
nych. Inne związki krajowe, chociaż 
mniej liczne, niż polski, rozporządza-

Rcfiotnicy uratowali Ostrowiec
dzięki niezmordowane! pracy

Wskutek nagiego wezbrania w «kier | Za szczególnie ofiarne wysiłki w ra
sie odwilży rzeka Kamienna . Tozila jtowaniu huty przed zalewem, zarząd 
zalaniem fiuty '„Ostrowiec" oraz ’ przy-i huty , '^ o w .e c “ w^ 0n n',M r r m ) V ,| 
fabryczn.-j kolonii mieszkalnej. W akcji | k ^ :  KLEC-HOWSKIEGO, MACH UL!., 
ratowniczej wzięli udział robotnicy hu- ¡SOBAŃSKIEGO oraz WILKA i MŁO- 
ty, którzy, dzięki niezmordowanej pracy, I TA 
uchronili hutę od zalewu.

ją jednak znacznymi wpływami. W 
Czechosłowacji mi przykład 110 człon
ków  Zwliązku b. Więźniów piastuje 
mandaty poselskie do Parlamentu.

Z uchwal Kongresu zasługuje jesz
cze na uwagę postanowienie wzmoże
nia poszukiwań zaginionych więźniów

politycznych i pomoc dla rodzin po
mordowanych oraz nawiązanie Współ 
pracy F IAPP z Międzynarodowym 
Trybunałem w Norymberdze, które
mu Federacja dostarczać będzie do
wodów w iny niemieckich zbrodniarzy 
wojennych.

W JAKICH WVPADKACH 
PENICILINA SZKODZI

W Szczecinie została aresztowana dr 
Władysława Januszewska, lekarka od
działu PCK, która sprzedawała penlciii- 
nę na wolnym rynku oraz leczyła nią 
prywatnych pacjentów.

ŁODZIANKI MAJĄ MAŁE 
SZANSE

W Łodzi zamieszkuje 553,663 osób,
z czego 311.458 kobiet. Przeszło 75 ty 
sięcy łodzian, to znaczy co siódmy ło
dzianin, pracuje w przemyśle włókienni
czym.

TRAGICZNA KATASTROFA 
W Szczecinie wskutek defektu w mo

torze, samochód osobowy wpadł na 
przejeżdżający tramwaj. W katastrofie 
zginęli wszyscy pasażerowie samocho
du: komendant MO. kpt. Ryszard Ko
walski, pilclir. Góralski I pdchr. Świ- 
toniak.

W 50-LECIE POWSTANIA 
Narodowego Kościoła Katolickiego 

odbędzie się dn. 13 kwietnia w sal

. Domu Kultury przy ul. Szwoleżerów 4 
w Warszawie uroczysta akademia,

PREZES UJAWNIONY 
W lotnej Komisji Ujawniania w Op* 

lu zjawi! się b. prezes PSL w Poniato
wie, Wacław Zolkowski, zdając ciężki 
karabin maszynowy I amunicję.

25 KG ŻYWEJ WAGI
W Wiśle pod Puławami ieden z ryb* 

ków złowił prawdziwego łososia, nie - 
zmiernle rzadkiego w naszych wodach, 
ważącego 25 kg. Normalnie łowione ł® 
sosie należą do gatunku „troci", czyb 
łosoś! wiślanych I nie przekraczają wa
gi 7 kg.

DOLNEMU ŚLĄSKOWI ZIARNA 
SIEWNEGO NIE ZBRAKNIE 

Uchwalą Komitetu Ekonomicznego 
Rady Ministrów przydzielono na terW1
I) oírle go Śląska 13.000 ton ziarna siew
nego w czym 10.400 ton ziarna siewu* 
go zbóż jarych, 2.600 ton ziarna rośłb1 
strączkowych i innych nasion ora*
12.000 ton sadzeniaków ziemniaczanych-

A pel trw apom ocy
Świat pracy dokonał wielkiego wysiłku
ale potrzebny jest jeszcze miększy

Powódź trwała zaledwie kilka 
dni. Spustoszenia jednak tere
nów, które znalazły się w zasię
gu złowrogiego żywiołu, są prze
rażające, a straty stąd wynikłe 
nieprędko jeszcze dadzą się osta
tecznie zlikwidować. Zniszczeniu 
uległy nie tylko budynki miesz
kalne, fala nie tylko zmyła z pól 
zasiewy, ale niejednokrotnie za
brała ona ludziom inwentarz ży
wy i osobisty dobytek. Powo
dzianie w wielu wsiach nie mają 
pożywienia i me mają się w co 
ubrać. Cala nadzieję pokładają 
też oni w pomocy państwa i, w 
akcji społecznej pomocy, w zbiór 
ce darów i w ofiarach pienięż
nych które umożliwiłyby im za
początkowanie odbudowy.

Czy wiara ta jest uzasadmo-
na?

Niewątpliwie tak.
ROBOTNICZY 

ŚLĄSK NIE ZAWIÓDŁ
Już na podstawie pierwszych, 

napływających z całego kraju 
meldunków należy wnosić, że do 
akcji pomocy powodzianom Włą
czyły się najszersze warstwy 
jroiskiego społeczeństwa. Nie
szczęście ludzi pozbawionych da
chu stało się sygnałem do podję
cia największego wysiłku, do 
zmobilizowania zasobów materiał 
nycb w skali oczywiście różnej, 
bo zależnej od środowiska ludz
kiego .

Największą jednak ofiarność, 
tak jak zawsze dotychczas, wy
kazuje znów świat pracy. Wy
mienić tu należy zwłaszcza Śląsk 
i Zagłębie. Akcja składania of'ar 
objęta tam stopniowo wszystkie

— Wydaw- 
Robotniczej 

Woj. Urzę- 
P ubliczttego

huty i kopalnie, urzędy i zakła
dy pracy, instytucje użyteczno
ści publicznej i spółdzielczość, 
szkoły i komitety fabryczne. 
W paru tylko ostatnich dniach 
zebrano na Śląsku ponad
6.650.000 złotych, z czego Cen
tralny Związek Zawodowy Gór
ników wplac'f 170.000, załoga 
kopalni „Anna" 150.000 zł, za
łoga kopalni „Zygmunt" 100.000 
zł, Komitet Miejski PPR w Ka
towicach 20.000 zł 
nictwo Trybuny 
50.000, pracownicy 
du Bezpieczeństwa
7.000 zł.

Ale to nie wszystko. Wzrusza
jąca jest postawa uczniów szkól 
średmch dzieci szkół pow
szechnych.

Równie poważne wyniki daia 
prowadzona w szerokim zakre
sie akcja ' na terenie innych 
województw naszego kraju, w 
miastach daleko mniej uprzemy
słowionych.

POMORSKA ORGANIZACJA 
PPR DAŁA PRZYKŁAD

Weźmy dla przykładu Pomo
rze.

Na apel 1 sekretarza Komitetu 
Wojewódzkiego PPR, tow. An
toniego Alslera do wyścigu w 
organizowaniu, jximoey powo
dzianom stanęły wszystkie ko
mórki i kola partyjne, wszystkie 
zakłady pracy, a nawet j>oszcze- 
gólne gnrny wiejskie. 1 chociaż 
ogólna 'suma tam zebrana nie 
przekracza dotychczas 900.000 
zl, to jednak napięcie wysdku 
nie maleje, a raczej wzrasta. 
Z kwot, jakie wpłynęły do re-

dakcjl „Trybuny Pomorskiej“  
brŚtniego naszego organu — 
wymienić należy sumę 300.000 zł, 
wpłaconą przez spółdzielnię „Sa
mopomoc Chłopska" w Radomi
nie (pow. rypiński), zł 33.454 
ofiarowane przez pracowników 
fabryki „Prom", sumę zł 42.050, 
którą zebrali robotnicy fabryki 
wapna i cementu „Plecheni", 
a dalej 10,660 zł, przekazane 
na powodzian przez koło PPR 
w Koronowie, zł 10.000, które 
duli pracownicy fabryki „Alba“, 
zł 13.233 z fabryki „Leo", 
zl 80.000. ofiarowane przez 
pracowników Woj. U.B.P., 
zł 125.000, które zebrali wśród 
siebie milicjanci W.K.M.O. w 
Bydgoszczy, a wreszcie zł 60.000 
wpłacone przez cztery tylko 
gminy wiejskie i kilkadziesiąt 
tysięcy złotych, ofiarowane z 
doraźnych składek przez mło
dzież szkolną.

ROBOTNICZA ŁÓDŹ
Poważne miejsce w trwającej 

ciągle jeszcze akcji pomocy zaj
muje i .obotnicza Łódź. Na 
pierwsze dni kwietnia zebrano 
tam sumę ogólną, przekraczają
cą 1.200.000 zł. Wymienić tu 
trzeba zwłaszcza uczniów szkoły 
powszechnej Nr 29, którzy da
rem 2.155 zł dali przykład kole
żankom i kolegom z innych szkói, 
jak należy pojmować akcję spo
łecznego obowiązku. A da'ej: 
Łódzki Komitet Miejski PPR 
wpłacił 20,000 zł, słuchacze li
ceum dla dorosłych 30.000 zł, 
wychowankowie szkoły Mini
sterstwa Bezpieczeństwa Pu
blicznego 60.828 zl, pracowni

cy skarbowi 60.000 zł, dzielni
cowe kofa PPR 51.009 zł, ro
botnicy gazowni 50.000 zł. Li
sta ofiar jest zresztą długa > 
trudno w krótkim dziennikarskim 
sprawozdaniu wymienić każdą 
fabrykę i każdą instytucję od
dzielnie. Stwierdzić należy jed
no: robolrrczf, Łódź zrozum!ai® 
w dostatecznym stopniu apel z 
wezwaniem o jak najszerzej za
krojoną pomoc.

Nie ostatnie miejsce w zbiór
ce ofiar na powodzian zajmuj? 
i dalsze Województwa. Przoduj? 
tu Poznań (ogólna sitm? 
zł 1 368.475, zebrana został0 
tylko w ostatnich siedmiu 
dniach), Lublin (160.595 zł) * 
Kraków (9U 38 zł).

APEL TRWA
Czy to jednak wystarcza?
Z pewnością nie.
Zniszczenia, jak powiedzieli; 

my, są duże. Częściowe chociaż 
ich zlikwidowanie wymaga ide* 
wątpliwie długofalowego wysłb 
ku, ale wysiłku nie tylko podej
mowanego o fiarnle przez łudź' 
pracy. Jak dowodzą w yn ik i 
trwającej nadal akcji zbiórko
wej, świat pracy nadal nie szczę
dzi ofiar. Do akcji pomocy po
wodzianom włączyć się jak naj
prędzej po wir.ni i ci, którzy uzy
skują dochody, przekraczające 
w stopniu niewspółmiernym za
robek robotnika czy pracownik0 
umysłowego, a więc kupcy i lu
dzie tzw. „in icjatywy prywat
nej". Na eh odpowiedni wkład 
w ogólne rb eh) pomocy czekają 
z niecierpliwością powodzianie-

(sb)

.
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GŁOS W YBRZEŻA
Ziemia Ubwsh odzyskuje polskie oblicze
Bilans dwóch lat pracy repolonizacyjnej

LĘBORK, W kwietniu 
“ ok trta tyłku 380 dni. Nie znam ta 

kiego sloWa, ktfire by choć w przybli
żeniu oddało ich Zrtikorność w czasie 

Trudno jest również dobrać stów, 
które by wiernie oceniły pracę, jaką e- 
'ertięnt polski, przybyły tta Żićtriig Lę 
borską, wykona! w ciągu dwóch *at, 

DWUGŁOS
O Z IBM! LĘBORSKIEJ 

Wartość tej pracy najlepiej charakte
ryzują dwie wypowiedzi: Niemka Joanna 
Keller, niecierpliwie oczekuje na Wzno
wienie repatriacji do Rzeszy. ..Wyja

dziemy wszyscy, dla rtas nie ma tu 
miejsca" — mówi ona.

Jan Rymaszewski, przybysz z Wileń- 
szczyzny, osiadły w gminie Cewice, 
zwierzył się: „Już zagospodarowałem 
się. Mam konia i krowę,»zboże na za
siew i na Chleb. Dzieci chodzą do szko 
ły. Zostanę tutaj na zawsze".

Oto lapidarne ujęcie dwurocznej pra
cy w powiecie lęborskim.

ODRODZIŁA SIĘ MOWA ROLSKA 
But krzyżacki deptał tę ziemię w cią 

gil 700 lat. Mowa polska wyrzucona źti 
stała nawet z kościołów i cmentarzy.

Rybołówstwo morskie na granicy rentowności
50-proeen owa oianażksi cen ryby

W dniu 8 kwietnia w Centrali Ryb
nej ty Gdyni odbyło się kolejne zebra
nie Komisji Porozumiewawczej Rybo
łówstwa Morskiego, celem Ustalenia’ cen 
PraeonycH rybakom za ryby morskie.

Incht klub
5 ł o c * n i  N r  1

Pracownicy stoczni Nr 1 zorganizo
wali z końcem 1043 r. własny między* 
HOcżniowy Jacht klub, ktćtcrttu przy
dzielono 2 jachty w . stanie poważnego 
^mszczenia. Jeden z tych jachtów zo- 
‘'tat ostatnio całkowicie wyrenlotttowa- 
nT. , w kwietniu otlżyiUa ożaglowanie 
1 wówczas załoga rozpocznie treningi 
sportowe. Ę

Drugi jacht miał poważne USzkodze- 
1 *> które zostało zreperoWane, Dalsze 
r ace Wewnętrzne i pokładowe są w to- 

u. _ żagle zamówiono. Jacht ten zo- 
S jeszcze W tym rOkil.

Jacht ulub stoczniowy nut opracowany 
a»gaty program działania. Przewidzia
ne są także tia|S7.e rejsy

Za*?G euienie
G d y n i

Oddział

luz do zazieleniania sltWe;

Wobec zbyt obfitych połowów i tru 
dności w zbyciu ryby morskiej, przed
siębiorstwa handlowe postanowiły d ą 
żyć da Wielkiej obniżki cen tyby. aby 
zwiększyć w iell sposób Spożyć:«, a je
dnocześnie zmniejszyć swoje ryzyko. 
Rybacy przeciwstawili śig temu, żąda - 
jąć Usidlenia cen zapewniających ren 
towność swego zawodu. Zanik rentow
ności W rybołówstwie może zupełnie 
zahamować jego rozwój. Mimo sprze
ciwu rybaków cena dorsza obniżona 
została do złotych 15 za kg.

W ciągu ostatnich paru miesięcy 
znacznie podrożały koszta eksploatacji 
kutrów rybackich. Cena sieci wzrostu 
od stycznia br. czterokrotnie. Również 
znacznie wzrosły ceny remontu jedno - 
stek rybackich.

Przedstawiciele przedsiębiorstw poło
wów dalekomorskich oświadczyli, że za 
uderzają dorsza sprzedawać na rynkach 
zagranicznych, na których doisz jest 
poszukiwany i Uzyskuje się za niego 
dobra cene.

Obecnie odrodziła się bita na nowo. 
Na Ziemi Lęborskiej rddżi się młode 
pokolenie polskie, dla którego będzie o* 
na ziem’ą rodzinną.

Mimo że powiat lęborski Zamieszku
je jeszcze pewna ilość Niemców, ele
ment polski zwycięża, zaczyna domino
wać. Zgodnie t  wypowiedzią samych 
Niemców, wszyscy oni wyjadą za Odrę. 
Na te j  ziemi, którą tak diii go poniewie 
raił, nie ma dla Midi miejsca.

W ciągu Ostatniego roku liczba Pola 
kÓW w Lęborku — mieście zwiększyła 
się o trzy tysiące. Ilość Niemców 
zmniejszyła Się o 4 tysiące. Liczba Pn
iaków vv powiecie lęborskim zwiększyła 
się w Ub. roku ri 17 tysięcy, cztery ty 
siące Niemców Wyjechało. Około 2 iys. 
Kaszubów, pochodzenia polskiego, zwc 
ryfikowano i dżiś Uczą się on, języka 
polskiego na 10 kursach repoionizacyj- 
nych.

CALA ZIEMIA POD ZASIEW 
Powiat lęborski jest rolniczo-przemy

słowy. Ludność polska, Osiadła ha roli 
wzmocniła gospodarczy stan posiadania 
i w bieżącym roku wykorzysta całą zie 
mię orrią. Jest jej 47 tys. ha. ifesienią 
Ubiegłego rbku obsiano 17 tys. ha, reśż- 
tę pozostawiono pod zasiew wiosenny. 
Według zapewnień rolników, ugorów w 
tym rtiku nie będzie. Rolnictwo pdśla - 
lia 3.500 kohi. 4.800 sztuk bydła i 5.300 
sztuk nierogacizny.

Na połach widnieją jeszcze gdziertle 
gdzie, w cieniu lasów, płaty śniegu. Po 
la są zalane wiosennymi roztopami. 
Lecz w gospodarstwach czyni się już 
przygotowania do pracy na roli.

LĘBORK TĘTNI ŻYCIEM 
Pracuje przemysł i rzemiosło. Rok 

temu było 56 czynnych warsztatów rze 
mieśitilczych, dziś pracuje 235. Produk 
cja fabryki drożdży w Wielkiej Maso - 
Wie może pokryć całoroczne zapotrze -

bowanie kraju. Czynna jest stocznia 
rybacka W Łebie. Dla odbudowy rniastc 
czek i wsi pracuje 6 tartaków, 2 fabry
ki papy dachowej, 4 cegielnie, betoHiar- 
nia i wiele Innych zakładów.

Rozwija się szkolnictwo i oświata. 
Dotychczas uruchomiono 50 szkól pow
szechnych. gimnazjum i liceum koedu
kacyjne, gimnazjum gospodarstwa wiej 
skiego, 5 gminnych szkół rolniczych, 8 
kursów dokształcających, 7 świetlic, 
trzy kursy o programie gimnazjalnym, 
trzy biblioteki ruchome.

W lęborskim osiadła ludność pocho
dząca ze wszystkich stron kraju. W 
pracy wyrabia Otta jedność i zrozumie-

Kronika Wybrzeża
JESZCZE 40 TYS. NIEMCÓW 

ZNAJDUJE SłE NA TERENIE 
WARMII 1 MAZUR

Na terenie Wflfrttli i .Mazur przebywa 
jeszcze około 40 tys. Niemców, którzy 
mają być W najbliższym czasie repatrio 
watil do Niemiec Sporządzony plart ak
cji wysiedleńczej przewiduje, że raz w 
tygodniu odchodzić będą do Rzeeszy 
transporty z; repatriantami niemieckimi 
W składzie 50 Wagonów. Każdy trans
port zabierze około 2 tys. Niemców.

ZADAWALAJĄCY STAN OZIMIN 
NA ŻUŁAWACH

Na skutek silnych mrozów, wielkich 
opadów śnieżnych i dużej Kości Wody. 
która zalała mysie mory, fachowe czyn
niki rolnicze stwierdzają, że możemy !t 
czyć na znaczne zmniejszenie się ilości 
gryzohi do zupełnej likwidacji tej klę
ski. Według relacji rojników w niektó
rych powiatach Warmii, i Mazur, gryzo
nie zostały zniszczone tv 100 procen
tach. Poczynione obserwacje wykazU- 

że stan ozimin jest na ogól zada-
prace w polu roz- 
z dużym cpóźnie-

■a
nie potrzeb społecznych. Żywo Więc toż 
włjają się różne organizacje społeczne. „. 
jak Związek b. Więźniów Politycznych, walający: Wiosenrte 
Towarzystwo Młodzieży Szkół Wyż- poczną się jednak 
szych, Liga Kobiet, Robotnicze Towa- nlent,
rzystwo Przyjaciół Dzieci i inne. WYBRZEŻE OPRACOWUJE

W miarę stabilizacji życia znika z po MATERIAŁY NA KONFERENCJĘ 
wlatu lęborskiego szkodliwy typ sza- MOSKIEWSKĄ
brOWttika. Obecnie przyjeżdżają tutaj Morski Instytut Rybacki przystąpi! do 
ludzie, by pozostać na stałe i pracować j opracowania danych, dotyczących O* 
dla odbudowy odzyskanej Ziemi Lębor- j biektów przemysłu, związanych z fyfco- 
skiej. | iówstwCm. Są one potrzebne dla Dele-

LEOjS KRZYWICKI gacji Polskiej Ha Konferencję McskieW

ską. Ustalany jest rozmiar zniszczeń 
tych obiektów, ich wartość przedwojen 
ha, oraz wysokość Inwestycji potrzeb
nych do ich odbudowy.

MŁODZIEŻ ZWM UZUPEŁNIA 
KADRY RYBACKIE

ZWM-cWski jacht Klub „Z ryw " prze
prowadził z przedsiębiorstwem połowów 
dalekomofSIdełl „Dałtnor“ rozmowy w 
sprawie przeszkolenia członków Jacht 
Klubu i przygotowania ich do pracy na 
dalekomorskich statkach rybackich.

NOWI OSIEDLEŃCY W WOJ.
GDAŃSKIM

W nowym planie akcji osiedleńczej na 
terenie powiatu gdańskiego i lęborskie
go przybędą osiedleńcy z wojewódz
twa Kieleckiego. Osiedleńcy z wojewó
dztwa Kieleckiego zostaną również o- 
sadzeni w powiatach kaszubskich: by- 
toWskim, niiastkowskim, sławeńskim, 
słupskim, oraz drawskim, koszalińskim 
i białogardzktm.

Z województwa Lubelskiego osiedteń
ey skierowani zostaną na Warmię I Ma
zury do powiatów Bartoszyce. Giżyc
ko, Kętrzyn, Mrągowo, Pisz, Reszel, 
Szczytno i Węgorzewo.

ODSLONIECliE SZTANDARU KD 
WRZESZCZ PPR

W dniu 13 brti., o godz. 10, odbędzie 
się w lokalu Komitetu Wojewódzkiego 
PPR w Gdańsku uroczyste odsłonięcie 
sztandaru Komitetu Dzielnicowego PPR 
we Wrzeszczu. Sztandar został ufundo 
wany dzięki ofiarności członków partii.

Gdańszczanie odbudowują swoje miasto
Komitet Społeczny odbudowy działa

i !  t?rzysfąpi!Cl'nlC^ y Zarządu Miejskie
l?“ ’c(ł'E i  aję ijjA k ljijli i>Rr owad zon e■a. Prace ih ,d  > za'é1KJÁI&ígm 

Cistow, prowadzącej do plaży
mu Zclro|d\vym.

Alei Czół
przy Do-

m w i w
TEATRY

MIEJSKI „W YBPżEŻE“ — Gdynia, 
L is t Grunwaldzki, godz. 19.30 „Ludzie 
są ludźmi“ .

DRAMATYCZNY — Sopot, ul. Ro
kossowskiego 41, gbdz. 19.30 „Mąż 
i żona" Fredry.

REPERTUAR KIN
GDYNIA — „Warszawa“ — Robin

Hood.
GDYNIA — „A tlantic“  — Skłamałam. 
GDYNIA — „Dom Maryn. Woj." — 

Klatka Słowicza.
GRABÓWEK -  .Fala“ — Paweł 

i Gaweł.
CHYLONIA — „Promień“ — Syn 

Pułku.
•SOPOT — „Bałtyk" — .Jesse James. 
So p o t  — „polonią“  —  Rywal Je.

7 wzorów rodziny M ów
Odradza się słynna ceramika kaszuiisKa

W czasie okupacji Niemcy zniszczyli 
niemal Wszystkie ośrodki ludoW.ej. sziu 
ki kaszubskiej. Między innymi W "Chmiel 
nie pod Kartuzami, wysadzili w powie
trze picz do wypalania ceramiki, stano 
wiący od wieków własność rodziny 
garncarzy Neclów.

Obecnie,' dzięki subwencji' Minister 
stwa Kultury i Sztuki, garncarz kaszub 
ski, ob. Ne Cel odbudowa! swój piec i 
kontynuuje swą pracę, która stanowi

jedną z najpiękniejszych gałęzi prze - 
ttiysiu ludowego na Kaszubach.

Mistrz Nfecbl utrzyrhał liczne zarUó - 
wlenln na artystyczną ceramikę 7 An 
glii i Ameryki.. W rodzinie \celów od 
wieków istnieje 7 wzorów zdobniczych, 
które niezmiennie stosowane są we 
wszystkich Wyrobach garncarskich.

Jeden ze słynniejszych — to zdobni
czy Wzór łusek rybackich, oraz prze - 
ślicznie stylizowanych kwiatów.

Na rzecz powodzian
p ł y n ą  o f i a r y

8o Królewskiej Mości. 
OLIVVA — „Polonia“ 
MRżEiSżCŻ

pan szofer.
' y r że b zc z

i noce.
GDANSK —

Madigan.
SŁUPs k  _

rowie

— Maskarada. 
— „Capitol" — Jaśnie

— Bajka“  — Dni

„Światowid" — Elwira 

„Polonia** — Bohate-
pustyni.

TCŻfcw _
lodu.

ŁK bo iu t __
d:itiy  Goupi.

PUŁK — „Mewa** — 
Smith.

Wë JHe KOVVo  -
Złoczyńców.

„W isła“ — W okowach 

,Fregata" — Skarb ro.

Nieuchwytny

„Ś w it“ — Ulica

WYSTAWY
^YyśtaWa Jconkur sowa afiszy rek la

mowych Targów Gdańskich otwarta 
"dziennie od 9 do 14 W Salonie Upo

wszechniania Sztuki w Sopocie, ul. 
*wkossowskiego 54.

Nowa wystawa plastyków W Gdyni. 
J dniem 2 kw ietn ia br. Została zamknię- 
1 wystawa prac W Królikiew icza. 
Równocześnie otwarta zostanie, wysta- 
*Va Przedświąteczna ZZPAP w lokalu 
■Hytm“ 10 lutego 15.

„CHŁOPSKA DROGA”
TYGODNIK PPR

Kolo PPR oraz pracownicy Drużyny 
Koinduktorskiej Warszawa Zachodnia — 
zamiast wieńca na trumnę, tow. gen. 
Świerczewskiego — ofiarował ?.l 3.875 
— na akcję pomocy dla ofiar powodzi.

Dyrektor Państwowego Szpitala w 
TWotkacli, dr F. Kaczanowski, składa 
na rzecz powodzian 1.000 zł zamiast ży
czeń świątecznych.
Koło PPR przy. Spółdzielni Spożywców 
„Jedność“ w Żarach. zorganizowało 
zbiórkę ofiar tia rzecz dotkniętych powo
dzią, w której zebrano sumę — 4.050 zl.

W dniach od 28 do 31 marca ZWM 
zorganizował w Kwidzyttiu i okolicy 
zbiórkę na rzecz powodzian.

W zbiórce tej prócz ZWM, brfliy udział 
OM ttJR , ŻHP, szkoły powszechne i 
gimnazja.

Zebrano 6 ton ziemniaków, 1,5 tony 
•zboża, 2 duże skrzynie ttflcżyń kuchen
nych i 100.000 zt.

Dnia 5 kwietnia żywność przewieziono 
do Warszawy, skąd /.usianie odtrŁtłspor- 
tuwana do powiatu pruszkowskiego I toż 
dana dotkniętym powodzią,

W Sztumie Komitet Przeciwpowodzio
wy, ze względu na to iż niebezpieczeń
stw:: f:uwodź! ’ W tych okolicach mineto, 
przekształci! się w Komitet Pomocy Po
wodzianom. Na czele Komitetu staną! se 
kretarz powiatowy PPR tow. Woźniak. 
Komitet Ustali} w porozumieniu z orga
nizacjami działającymi na terenie powia 
tu konieczność opodatkowania się na 
rzecz pomocy powodzianom. Pierwszy 
dzień Zbiórki dal W efekcie 30.900 żi O- 
gólna suma według przewidywań po
winna wynieść 250.000 zł.

Pragnąc przyjść z pomocą ofiarom o- 
statniej powodzi radni Miejskiej Rady 
Narodowej Gdańska przeznaczyli na ten 
cel 12 tysięcy złotych, należnych im z 
tytułu diet,

Na pomoc powodzianom Związek Pra 
CdWników Politechniki Gdańskie* wpła
ci! 3 tys. zl.

Zarząd Związku Samopomocy Chłop
skiej w Sopocie wpłacił 5045 zl.

Koto Młodzieży Szkolnej PCK przy 
szkole powszechnej Nr 64 w Gdańsku 
wpłaciło boi złote.

Związek Pracowników Akcji Siewnej 
Sopocie wpłaci 138 tys. 755 zt.

Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza 
Wpłaciło 20 tys. zł.

Związek Za w c d o w y Praco wn ik ó w
Woj. Urzędu Ziemskiego z siedziba W 
Sopocie wpaei 138 iys. 755 zt.

Urząd Pocztowy Gdańsk rtr i złożył 
W Komitecie Opieki Społecznej 11 bute
lek ¿pastylek odkażających, zaś gimna
zjum elektryczne w Gdyni 24 butelki 
tychże pastylek.

Powołany do żyda dzięki inicjatywie 
kilku towarzyszy, Komitet Społeeziny 
Odbudowy Gdańska, któremu WojeWo - 
da tow. inż. Żrałek j prezydent miasta 
Gdańska, tow. Nowicki, udzielili wydat 
fiego poparcia, wykazał już w jesieni 
1949 roku dużo Inicjatywy.

Kilkurlastu ludzi zmobilizowało wów
czas cale grUpy mieszkańców miasta 
do usuwania gruzów. Stanęli do pracy 
pracownicy kolejowi DOKP Gdańsk, 
jak zawsze pierwsi, gdy chodzi o pra
cę społeczną, pracownicy Zarządu Miej 
skiego, Urzędu Wojewodzkiegó, w o j
sko, w szczególności 16 dyw. Piechoty, 
KOP, GUM, MZK, Stocznie Nr I, 2, 3, 
4, ŚPB, Zjednoczenie Państwowych 
Przedsiębiorstw Budowlanych, Związek 
Walki Młodych, Harcerstwo i wiele m- 
Hycli.

Praca bezinteresowna doprowadziła

gruzów ulic: 
Ducha, Panien -

do oczyszczenia z 
Kredytowej, świętego 
skiej, Szerokiej, Orobli Angielskiej,
a nadto dała oszczędność w gotówce i 
materiale budowlanym Ha około 3 mil. 
zl. Praca Wykonana obejmuje usunięcie 
30.960 nt 1 odtransportowanie 4.91 ¡1 ton 
gruzu, wysóftowame i ułożenie 90 tys. 
sztuk cegieł, oraz wydobycie i 00 tbn 
złomu i 22 ton belek żelaznych.

Uzyskana gotówka I materiał — to 
zawiązek funduszu odbudowy, jaki ma 
być zebrany w formie składek. Składki 
na Fundusz Odbudowy będą bardzo nl- 
sk:e, bo od 30 do 400 zl miesięcznie na 
mieszkańcu . fćyzegkdsie 
SlWo, poteiy.Afflhluś? tell ■ jM ib le  tla -1al(i 
rezultat, że wystarczy na wykonanie 
robót buduwlanyh. -przewnWzlmryoli rtr- 
programie pracy Komitetu ’ ńa rok*

Rozdział składek uwzględnia tak da

lece możliwości zarobkowe osób, które 
do ptacenia tych składek będą zobowią 
zane, że wystarczy, jeśli robotnik nie
wykwalifikowany poświęci rta ten cel 
1 zł dziennie, urzędnik niecałe 2 z) 
bo 50 zl miesięcznie, a przedsiehicr- 
siwr> jeden przejazd tramwajem dzien
nie na jedną strefę. Suma w ten-spo 
sób zebrana da możność odbudowy w 
bieżącym sezonie budowlanym około 
2,000 izb mieszkalnych, (J. F.)

• . 
a*

117 szkół rolniczych
będzie kształcić rolników woj. gdańskiego

 ̂ Na terenie woj. gdańskiego znajduje 
się 37 niższych i 12 średnich szkól rol
niczych. Obejmują one zakresem swe
go bezpośredniego działania- 2.495 ha 
gruntów ornych. Poza tym w stadium 
organizacji: pozostaje 08 szkół i ośrod
ków kultury rolnej, o ogólnej powie - 
rżchhi około 1*6 tys. ha uprawnych 
gruntów.

Szkoły te i środki, z niewielkimi 
•wyjątikart.l często nie odpowiadają po
trzebom chwili. Na przeszkodzie stoi 
tu w pierwszym rzędzie maki ilość siły 
pociągowej, którą oblicza się na 393 
konie robocze i 4 traktory. Ilość bydła 
jest niewystarczająca, Wynosi ona bo - 
Wtem 109 sżtuk. Odczuwa się poza tym 
niedostatek trzody chlewnej i drobiu.

ue, system zaś ich przeprowadzania Wy 
maga ¡posiadania, poza gospodarką ho
dowlaną i sprzężajem, dostatecznej ilo 
ści narzędzi, maszyn rolniczych oraz si 
ly roboczej.

W dalszym ciągu wyłania się brak 
personelu nauczycielskiego, który Wyno 
si 40 proc. ogólnego zapotrzebowania 
oraz mata ilość instruktorów oświato -, 
wych.

Wszystkie te utrudnienia w oświacie 
rolniczej wymagają bliższego zaintere
sowania się i szybkiej Ich likwidacji. 
OdwUdóWa ¡naszego rolnictwa odbywać 
się może tylko w oparciu o tiświadomio 
nego rolnika, którego odpowiednio 
przygotuje do prowadzenia gospo-

Podstawą programu pracy szkól i o-1 darstwa rolnego szkolą i ośrodek kul 
środków rolniczych są za jęcia praktycz [ tury rolnej.

27 dni walki ze sztormem na Atlantyku
S/S „Borysław" rozpoczął żeglugę na Bałtyku

W  d liiu  t) k w ie tn ia  Spadt W na-1 Ule m am y znaczka ze strażn icy
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Świętojańska
22-465

Dla terenów ujścia Wisty i na Pomo
rzu Zachodnim ustalono okresy ochron 
m* dla całkowitej i sezonowej ochrony 
łososia na tych wodach. Obręby ochroń 
no zaprojektowano celem zapewnieni: 
łososiom swobodnego przepływu na lar 
liska,

Dla jesiotra ustalono Zakaz połowu 
przez cały rok zarówno lik morzu, jak 
i w wodach słodkich.

szych portach obfity śnieg, Olbrzy 
mie jego płaty, padające cały 
dżiełk przypomniały o groźnej zi
mie, która jest już poza nami.

śnieg nie zachwiał jttż nadziel 
Szybkiego ożywienia się portów, 
Nadzieja ta umocniona została ry 
kleili syreny okrętowej radziec
kiego statku „ lrk i i ta '\  który \V 
tylu dlitil przybył do Gdyili, U- 
irwalają ją również sylwetki sial 
ków, umocowanych iijzy Nabrzeżu 
Polskim, szykujących się do opu- 
sźcźehia portu. Ńa lińskim Stat
ku „Mattel“ , norweskim—„U/me,*?“. 
na naszej „Stalowej Woli“ czyni 
Się przygotowania do nowych po
dróży.

W pobliżu magazynów ..Panta- 
rei“ przy Nabrzeżu Polskim stoi 
S/S „llonjslmo“ . Odbywa dę wy
ładunek towarów, przywiezionych 
do Gdyiii z różnych portów A. 
meryki i Europy. Po zwykłej dra 
lii nie dostajemy się na pokład 
statku. Przede wszystkim wita nas 
strażnik i urzędnik celny. Mimo 
przepustek z Kapitanatu Portu hic 
chcą nas wpuścić na statek, gdyż

WOP. Poiehważ jednak różu 
dnieją oni trudności wspinania się 
po śiiskieej drabinie, zezwalają ha 
krótką wizytę na statku, abyśmy 
mogli porozmawiać z jego kapita 
nem,

— Ciężką miał podróż S/S „Bo
ry: law“ — opowiada kapitan Met 
dejewukl. — W ciągu 5 miesięcy 
przebyliśmy tam i z powrotem A- 
tlanlyk, a przez ostatnie dwa mie 
siąee byliśmy uwięzieni przez lo
dy.

S/S „Borysław“ wyszedł z Gdy
ni ii i listopada» kierując się doLbn 
dynu po ładunek kredy. W dniu 
22 listopada statek wyruszy! do 
Camden w Ameryce, Na Atlantiu 
Im siatek dosiał się w sztorm. O 
niehezjjleczeństwe, w jakim znaj. 
dowal się, świadczy fakt, że na 
przebycie Atlantyku zamiast IB 
zużyto 27 dni.

— Czuwaliśmy dzieli i noc. W 
niektóre dni załoga padała po pro 
stu ze zmęczenia. Jednakże sztorm 
zwyciężyliśmy. Statek przybył do 
Camden 20 grudnia. Następnie

folku po 5 tys. ton węgla dla Ba
bi i i do Nowego Jorku po ładu
nek uhrPoWśkiej drobnicy dla Po! 
ski. Do duńskiego portu Aarlius 
przybył S/S ..Borysław“ w dniu 
lutego. W Danii załadowano na 
pokład statku dla Polski 578 ton 
bekonów l GO ton masła ora* w 
Kopenhadze 108 samochodów. W 
połowie marca siatek przybył do 
MalinO,

— Cala załoga — opowiada da. 
lej kapitan .Maciejewski — pra
gnęła jak najszybciej p4Wrócić 
do portu macierzystego, aby świę 
ta spędzić w domu. Ze względu 
na lody podróż była wciąż odwle 
kana. Dopięło w dniu 4 kwietnia 
S/S „Borysław“ Wyruszył z Mat
mo w asyście lodołamacza „Atle" 
do Dtklippeil, a następnie samo
tnie przez Baityk do Gdyni. Po 
drodze Statek napotykał wielkie 
masy lodów.
* Według słów kapitana S/S..Boty 
sław“ żegluga na Bałtyku w 
ce zostanie uruchomiona w 
pełni. W portach szwedzkich, nor 
weskieb i duńskich oczekuje wiele

*4-1 ról-
a lej

S/S „Borysław" udał się do ÑoiuJ statków na podróż do Gdyni.

L naszych
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PRACE NAD WYDOBYCIEM
„WANDY"

W Basenie Prezydenta w Gdyni pod
jęte żostnły prace koło wydobycia zna
nego przed wojną statku pcsażersklegu 
żeglugi przybrzeżnej „Wanda", który 
kursował pomiędzy Odynlą a Helem. 
Statek zatopili Niemcy. Ostatnio ek‘pa 
nurków GAL przeprowadziła badania 
podwodne wraku.
„CLIFFORD B. MALLORY“ JEDZIE 

DO GDAŃSKA
„American Scatttis Linę" w Gdyni o- 

trzymało wiadomość z USA o wyjściu 
z Filadelfii statku „Clifford B, Mallory“ 
z ładunkiem 8 tys. ton zboża, Statek po 
winien zawinąć do portu w Griyhi po 
I5 kwietnia br., o ile na przeszkodzie 
nie staną jakieś zle warunki nawlgatyj 
He na Bałtyku.

ZMIANA NAZW PORTOW 
RYBACKICH

Nazwy niektórych portów rybackich 
uległy zmianie. Postomin oficjalnie na 
zywać się będzie Ustka, Derlów — 
Derłowo, Dziwna — Dziwnów.
POLSKA FLOTA HANDLOWA KU 

CZCI GEN. WALTERA 
Celem trwałego uczczenia bojownika 

za wolność Polski, gen. Swlerczewskie 
go-Waltera, powzięto projekt nazwa
nia jego imieniem Jednego z polskich 
statków Handlowych. Wkrótce zostanie 
powzięta decyzja, który statek otrzyma 
nazwę „Gen. Walter".

W GDYNI MA POWSTAĆ 
MliĘDZYNARODOWY DOM 

MARYNARZA
W kolach Ministerstwa Żeglugi roz

patrywany jest projekt powołania do t y 
cia w Gdyni Międzynarodowego Domu 
Marynarza. W Domu tym znajdą schro 
nienie i kulturalny odpoczynek maryna
rze obcych statków podczas pobytu W 
naszym porcie.
DECYZJA w  SPRAWIE TRASY M/S 

„SOBIESKIEGO"
W tych dniach zapadnie ostateczna 

decyzja w sprawie trasy drugiego pol
skiego transatlantyku M/S „Sobieskie
go“ . Wbrew Wiadomościom o rozpatry 
wanlu jakoby możliwości skierowania 
statku na trasę do Pfd. Ameryki. M/S 
„Sobieski" będzie kursowa! na lin!' Wto 
chy — Stany Zjednoczone. Portem wy 
jazdu z Europy będzie Genua.
M/S „BATORY“  BĘDZIE “ RZEWOZIŁ 

DROBNICĘ
M/S „Batory“  przystosowany został 

również do przewozu ładunków drobić 
cowych. Ogólna pojemność ładowni wy
nos} 149.279 kubicznych stóp. Dla kon
serwacji przewożonych towarów M/S 
„Batory" jest wyposażony w nowoeże- 
śnie urządzoną chłodnię o dwóch komo-
™ i !  U dZu SnyCllh »Jicwiej pojemności 
30.375 kub. stop. Pojemność bagażow- 
ni statku wynosi 11.020 kub. stóp, zaś 
magazvUu na worki pocztowe 91.46? 
kub. stóp. Do czynności przeładunko
wych „Batory“  posiada II bumów I 
wind ładunkowych.
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Wyzwalanie nowych postaci materii
Ludzkość stanęła u progu „ery przemian"

i energii
Ody ok. półtora roku temu, po pier

wszych eksplozjach atomowych, zwró- 
eorao się do prof. Langevin z prośbą o 
wyrażenie swoich poglądów w  związku 
z tym niezwykłym wydarzeniem, wiel
ki ten uczony i myśliciel nie nazwa! 
okresu, w który wstępujemy „erą ato
mową“ , talk jak to uczynili niemal wszy 
scy, którzy w tej sprawie glos zabra
li _— nazwał ją natomiast „erą prze
mian" — ,,1‘ere des transmutatlons“ .

„ERA PRZEMIAN“
Dopiero teraz, w miarę iego jak 

oswajamy się z nowymi faktami i za
czynamy je widzieć we właściwej pro
porcji, występuje w całej pełni sens i 
istota tego rozróżnienia. Coraz jaśniej 
uświadamiamy sobie, że opanowanie 
przez naukę i technikę procesu wyzwą 
tania energii atomowej samo w sobie 
nie zmieniiio i ¡nie zmieni do gruntu* na
szego życia na ziemi, nie stworzy sa
rno ¡przez się „nowej ery".

Dwa już blisko lata współżyjemy ze 
etosami atomowymi, a w  kształtowaniu 
się losów mrowia ludzkiego zaludniają
cego naszą planetę, jeśli jest coś, co 
rzeczywiście zadziwia — to chyba ty l
ko to, jak bardzo niewiele w ich życiu 
się zmienia.

Skądinąd , wyda je się jednak, że mi
mo wszystko jesteśmy u progu nowej 
ery — „ery przemian".

Efekt eksplozji atomowych, eiekt tek 
głośny dzięki „widowiskom atomowym“ 
na atolu Bikini — przysłania cechy naj 
istotniejsze czasów, które nadchodzą. 
Jakie one będą? Gdzie tkwi istoty prze 
łomu?

ISTOTA PRZEŁOMU
Mimo że ostatnie kilkaset lat naszej 

historii odznaczyły się wyjątkowo szyb 
kim rozwojem naukowo-poznawczym i 
technicznym a świat nas otaczający 
zmienił się bardzo — zimiany te w  gr-un 
cie ¡rzeczy nie sięgały głęboko.

Podobnie i w świecie istot żywych 
interwencja człowieka nosiia dotych
czas cliarakter bardzo powierzchowny. 
Zużyliśmy dużo pracy na to, aby poz
nać możliwie najlepiej mechanikę ży
cia roślin i zwierząt. Nauczyliśmy się 
w pewnym stopniu wpływać na ¡prze
bieg zjawisk życiowych. Ogóiem bio
rąc jednak, żywa materia, jak dotych
czas, wymykała się spod świadomego 
i celowego oddziaływania jeszcze bar
dziej rnż materia martwa.

Bardzo nieznacznie i nie zawsze 
zgodnie z naszymi intencjami zmienia
liśmy ten materiał biologiczny, który 
w postaci istniejących gatunków stwo
rzyła przyroda. W te j liczbie i gatunek

PRZY MIERZENIU ILOŚCI PŁY
NÓW NIE TRZEBA JUZ BĘDZIE PO
SŁUGIWAĆ SIĘ JAK DOTĄD NA
CZYNIAMI Z OKREŚLONĄ SKA
LĄ Dwaj technicy radzieccy: Warda- 
now i rnż. Gabrielem wynaleźli auto
mat, który mierzy z bezwzględną dok
ładnością każdą ilość płynu, przecho
dzącego przez " przyrząd. Nowy aparat 
znajduje szczególne zastosowanie w 
rozlewniach wina i piwa, w gorzelniach, 
wytwórniach soków. O ile przy dotych
czasowych sposobach pomiarów docho
dziło do pomyłek na l/2 procent, to 
zastosowanie wspomnianego aparatu 
zmniejsza pomyłkę do 5/1000 procent.

W ROKU 1941, A WIĘC PRZED 
WOJNĄ, UCZYŁ Z.S.R.R. 146.800 BI
BLIOTEK. Było to 8 razy więcej niż 
w r. 1913, za czasów carskich. Plano
wana liczba na ostatni rok pięciolatki 
— 284.900 bibliotek.

Kadry pracowników bibliotecznych 
szkolone są w dwóch specjalnych wyż
szych uczelniach w Moskwie i w Le
ningradzie oraz w 29 szkołach biblio
tecznych, istniejących w różnych mia
stach i stolicach radzieckich.
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iud-zki trwa i krzewi się na ¡kontynen
tach naszej planety tak samo chaotycz
nie i przypadkowo jaik tysiące lat te
rnu, a życie. społeczeństw i narodów 
płynie naturalnymi i nie uregulowany
mi korytami poprzez w iry katastrof e- 
konomicznych i wojennych.

SIĘGAMY W GŁĄB PRZYRODY
„Era przemian“ . Czy rozpoczęła się 

ona owej chwili, gdy na błękitnym nie
bie Hiroszymy zawisnął złowróżbny pa 
T&soi „atomowego“  spadochronu? Czy 
owego dnia, gdy w paryskim laboia- 
toriu-m została dokonana pierwsza syn
teza atomowa sztucznego pierwiastka 
promie n-i-o t wó rc zego ?

Nie jest to oczywiście istotne. Fak
tem jest, że era ta nieodwołalnie nad
ciąga. Ód poprzednich okresów histo
rii ludzkości różni ją to, że człowiek 
uzyskał władzę przekształcania otacza
jącej go przyrody do głębi. Władzę do
wolnego dokonywania przemian tak gię 
bokich a przy tym tak szybkich, ja
kich dotychczas nie było nam dane 
oglądać w przyrodzie, wiadzę wyzwala
nia z rsi-e-j nowych postaci materii i e- 
nergii i nowych nie istniejących dotych 
czas ¡postaci życia.

Nasza władza sięgała tak daleko, że 
¡przekształcamy pramaterię, stwarzając 
nie istniejące w przyrodzie pierwiastki

i wyzwalamy nowe rodzaje energii nie 
ujawniające się w otaczającej przyro
dzie. Aie rzeczą bodaj najistotniejszą 
jest to, że umiejętność dokonywania 
głębokich przemian i ¡przekształceń u- 
zyskaiy nauki biologiczne. ,

Znakomity biolog, nowoobrany sefcre 
tarz generalny - UNESCO, prof. Juiian 
Huxley, (Ibrat autora książki „Nowy 
wspaniały świat“ ) w  artykule ogłoszo
nym w czasopiśmie „Les Atomes“ do
chodzi do przekonania na podstawie 
wnikliwej analizy, że zjawisko ewolucji 
gatunków w świecie ¡roślin i zwierząt 
jest w ogólnym zarysie ¡zakończone.

2 MILIONY GATUNKÓW
W chwili obecnej znamy na ziemi o- 

kolo 2 milionów gatunków zwierzę
cych i roślinnych. „Czy jednak — za
pytuje Huxley. — powstają nadal jesz 
,cze rodzaje o większym znaczeniu?' 
'Czy mają miejsce przemiany na więk
szą skalę,; ¡mogące wytworzyć typy u- 
śtrojów zupełnie nowych, tak no
wych jak koń i kot w stosunku do 
¡pierwszych prassaków?... Nikt nie mo
że odpowiedzieć na to pytanie z całą 
pewnością. Ale wydaje Się rzeczą 
prawdopodobną, że zasadnicze tendeur 
cje życia znalazły się u kresu swoje
go rozwoju...“ .

Rzeczywiście odpowiedź na to pyta
nie jest wyjątkowo trudna.

HIEURZĘDOtnA TABELA iY B h A IY G H
1-szy dzśeń c iągn ien ia  IV -e j Klasy 49 Loterii
Wygrane po 190.000 z ł N rN r  24191 

39037 52220 58625

Wygrane po 20.000 zł N rN r 14456 
17468 18664 19475 21100 23629 24823 
25934 28546 30774 31503 33398 3863S 
41137 41456 42798 49061 51499 55185 
61621 62697 67214 68885

Wygrane po 10.000 zł N rN r 1745 
1777 2577 3375 3728 3952 4200 4374 
4911 6913 7091 7216 8343 9412 9617 
9780 9929 9933 11837 12211 12514
13659 13881 14931 15456 16250 16474 
16838 17595 19572 21290 22636 23027 
23324 23898 25316 26524 26625 26768 
26847 28037 28222 30461 31152 31175 
32928 33115 33620 33778 34378 38917 
40085 40699 41220 42315 45146 45408 
45874 45954 46819 47057 48446 48638 
49364 49794 50098 53266 53276 53836 
53972 53985 54901 55022 56100 57950 
58017 58449 58819 59258 60110 61826 
64020 64373 64931 65403 65499 66682 
67261 68054 68461 69272 69321

W ygrane po 5.000 zł N rN r 348 1131 
2405 2522 4973 7354 7594 7794 7838 
7903 7925 9290 9443 9718 10462 10723 
10855 11662 12057 14266 14623 16170 
17883 18644 18906 19372- 21558 22066 
22598 23096 23450 23651 24530 26359 
27806 28848 28925 29719 29887 30276 
30319 30937 31763 33235 34365 35408 
36617 37297 37813 38623 39926 40174 
40465 41477 41965 42158 42179 43725 
43883 44673 45854 47327 48506 49700 
49799 50053 50464 50690 51377 51426 
51460 51727 51774 51852 52260 52535 
52794 53269 53388 55264 55544 56387 
57277 58291 58372 58861 59806 61050 
62483 62866 64056 64897 68066 69349

W ygrane po 3.000 zł N rN r  169 401 
1788 1798 2446 2655 2821 3162 3700 
4728 4767 5210 5807 5920 7297 7644 
8812 8868 9967 10050 10529 10838
11206 11960 11979 12111 12752 13314 
13855 14645 14949 15128 15274 15707 
16099 16491 17976 18172 19374 20440 
20499 20735 21297 21619 22110 22229 
22463 22625 22831 22852 22889 23033 
23073 23370 23540 23635 25710 26899 
27124 27428 27477 27891 28269 28420 
28474 28572 29155 29434 30125 30198 
30853 31119 31612 31769 32272 32514 
32738 32950 33848 33924 34264 35293 
35332 35372 36304 36875 37675 38115 
38309 38630 38711 38836 39865 40255 
40571 40639 40808 40871 42729 43719 
44249 44332 44434 44530 46632 47140 
47288 47302 48448 48591 48761 48831 
50222 51257 51344 51731 52827 53324 
53387 53468 54285 54453 54668 55605

56442,56737 56893 57058 57450 57452 
57461 57729 58510 58799 58888 59246 
60428 60431 60532 60544 60893 60968 
61276 62317 62460 63494 63498 63942 
64102 64399 64534 64944 65351 65372 
65705 65921 65958 66836 67689 68097 
68355 68574 69146

Wygrane po 2.000 zł NrNr 21 62 
114 23 38 72 209 320 75 434 740 857 
940 59 81 1145 46 203 517 50 63 85 
600 29 53 73 725 34 47 49 65 83 826 
48 85 920 25 52 2063 108 88 272 343 
76 582 623 32 46 64 707 25 52 807 11 
14 86 986 92 99 3044 78 121 36 255 41 
79 307 499 513 94 622 27 88 98 720 81 
800 10 27 76 927 4101 08 245 329 356 
422 29 33 43 67 523 55 98 605 707 881 
978 80 88 5034 35 37 118 323 27 29 31 
57 58 90 478 502 722 831 50 933 56 90 
6128 41 332 71 92 400 49 516 551 623 
37 810 60 908 10 64 7064 77 79 100 92 
255 56 93 387 96 446 649 60 65 70 776 
84 811 41 89 90 929 8085 147 59 232 
46 54 83 309 35 80 SI 413 29 32 90 98 
501 96 694 708 47 65 66 76 838 91 
9042 69.91 J61 70 203.77 304 26 98 
418 619 22 54 69 70 762 839 10019 59 
95 124 86 87 203 50 314 71 429 74 509
52 644 6t7S8 44 teó ?  87 876 80 11007 
08 189 429 50 60 5Í9 40 609 48 56 908 
41 66 12079 83 132 42 45 82 85 90 228 
55 66 74 82 85 420 595 608 20 55 740 
68 845 55 935 37 46 13018 60 103 23
46 55 214 74 340 457 99 511 604 86 94 
707 20 62 808 908 12 27 14004 15 130 
35 50 92 225 52 72 85 92 94.300 05 19 
26 438 49 596 628 36 47 85 717 62 868 
78 15049 122 211 29 34 40 67 305 28 
82 400 05 26 69 74 506 37 58 87 623
47 63 74 710 90 816 27 84 923 16077 
120 264 76 355 407 57 73 578 81 624 
34 46 61 80 723 41 878 81 931 47 57 
17113 30 303 83 528 32 73 768 78 885 
18027 73 80 202 367 409 19 51 61 559 
94 763 72 85 807 85 94 919 19027 53 
59 85 91 132 91 98 209 10 309 429 54 
84 547 85 679 795 900 64 20111 13 92 
211 310 514 15 83 612 26 41 69 705 33
48 51 70 826 36 51 68 903 07 21034 102 
91 228 367 412 91 500 19 32 605 39 53 
841 997 22151 249 324 66 503 36 44
53 54 652 722 96 23031 40 65 154 261 
336 87 543 615 24 39 55 81 758 85 905 
06 24015 49 118 20 359 76 84 421 58 
63 77 547 640 67 709 30 63 861 908 28 
25059 64 85 108 10 259 91 99 314 405 
26 603 10 18 62 81 90 718 45 848 96 
901 21 31 60 26029 56 64 70 127 38 
73 86 278 401 12 19 23 562 77 632 34 
44 59 818 27 55 949 56 79 90 27015 55 
130 210 47 54 96 300 28 39 75 525 48 
68 625 41 43 705 65 77 807 09 12 65

Dalszy ciąg wygranych po 2000 zł podany będzie jutro

A G E N T Ó W
do rozsprzedaży ryby morskiej i słodkowodnej, świeżej 
i wędzonej, w woj. warszawskim, kieleckim, lubelskim i 
białostockim (ewentualnie przez sklepy zgłaszających się)

POSZUKUJE CENTRALA RYBNA
W arszaw a* ul. G rójecka 7 Tel. 88-058

706

KORESPONDENCYJNY KURS SAMOCHODOWY
0  Warszawa

szkoły IN2. Z. SROCZYŃSKIEGO ¡3 3  46
Informacji udziela kancelaria szkoły listownie Żądać prospektów.

Historia życia na ziemi dostarcza 
nam pewnych danych o przebiegu e- 
wolueji. Pouczają one nas, że odbywa 
się ona niesłychanie powoli. Spostrzec 
-ruch ewolucyjny w ciągu życia jedne
go albo nawet i kilku pokoleń iudz - 
-kich jest równie niemożliwe, jak i nie 
możliwe jest uchwycić wzrokiem, ruch 
rozchylających się piątków kwiatu. ,

Biologia jest jednak obecnie o tyle 
w lepszej sytuacji niż za czasów Dar
wina, że obok obserwacji zjawisk dzie 
dziczenia i przemian gatunkowych po
sługuje się eksperymentem. Mistrzem 
tych ‘doświadczeń jest nowy laureat -na
grody Nobla, H. J. Muller.

Odpowiedź ostateczna na pytanie 
postawione pr.zez Huxteya o tyle traci 
na swej zasadniczej wadze, że oto 
dzięki pracom Mullera i -innych biolo
gów, uzyskaliśmy niezawodny sposób, 
a nawet dokładną technikę wywoływa
nia u zwierząt i ¡roślin głębokich prze
mian o charakterze dziedzicznym. Pra
ce Mulle-ra przeniosły zagadnienie ewo 
lucji z dziedziny obserwacji i teorii w 
dziedzinę eksperymentu praktyki.

PROF. H. J. M U L LE R  I M U C H Y
Jest dzisiaj rzeczą -ustaloną, że tyl - 

ko pewne ¡przemiany, naruszające głę 
boko zadatki dziedziczne komórek roz
rodczych są przekazywane potomstwu. 
Przemiany takie, zwane przez biolo
gów mutacjami-, zda-rzają się bardzo 
rzadko.

Prof, Muller, przeprowadzając swo
je doświadczenia na muszkach owoco
wych oibii-czyt, że na 50 ty®, nowonaro 
dzony-ch muszek przypada . jedna jedy
na mutacja. To -znaczy’, że przeciętnie 
na 50.000 normalnych -muszek wylęga 
się jeden potworek nie podobny ani do 
ojca ani do matki.

Jeśli okaże ¡się zbiegiem okoliczno - 
ści, że wyjątkowe cechy tego wyrod
ka dadzą mu jakiś handicap życiowy, 
a przynajmniej nie naruszą jego ¡pod
stawowych czynności fizjologicznych, 
w tej liczbie i ¡rozrodczych, wówczas 
będzie on zaczątkiem nowej lin ii czy 
gatunku.

Wielką zasługą Mullera i wielkim 
zwycięstwem współczesnej biologii 
jest to, że dzięki zastosowaniu różne - 
go typu promieniowania udało, się o- 
■trzymać mutacje na drodze sztucznej, 
wielokrotnie częściej (w doświadczę - 
niach z muszkami owocowyfni 150 razy 
częściej) miiż w warunkach normal
nych.

W ten sposób wkroczyliśmy w nau
kach biologicznych, .podobnie jak w fi
zyce, w wielką „erę przemian“ , erę 
świadomego kształtowania życia.

Prawda, -że jak».p.« -razie,,chodzi ty l
ko o życie muszek owocowych, pod - 
czas gdy życie mrowia ludzkiego to
czy się z pokoięnia na pokolenie nie - 
mai tak samo jak dawniej,'bezładnie w 
nie uregulowanych korytach przypadku 
i tradycji, ále wydaje się, że pierwszy 
i najtrudniejszy krok został zrobiony.

J. B.

M ali wychowankowie domu dziecięcego w Mongolskiej Republice. Ludowej 
przygotowują się do występów artystycznych

CÆS!p O R T O W y
Mistrzostwa bokserskie Polski
Cziriek i Mliński wyeliminowani

W Katowicach rozpoczęły się XVIII 
indywidualne pięściarskie mistrzostwa 
Polski przy -udziale okoio 80 zawodni
ków. Wyniki pierwszego dnia mi
strzostw były następujące:

w. musza: Brzózka (Łódź), wypunk
tował ' Fronckowia-ka (Poznań); Patora 
(Warszawa) po słabej walce wygrał na 
.pkt. z Wasilewskim (Szczecin); Gu
mowski (Pomorze), wygrał na pkt. ze 
Strycha-lskim (Częstochowa-); Stasiak 
(Łódź), wygra! z Kowalczykiem (Śląsk), 
który walczył zamiast chorego Bazami- 
ka. Zwycięstwo Stasiaka przyjęła wido
wnia protestami i... rzuceniem butelki 
-na ring...

w. kogucia: Crzywocz (Śląsk), łatwo 
■wypunktował Stopkę (Szczecin); ' Szy
mański (Poznań), wypunktował Barana 
(Lublin); Sieradzan (Warszawa), wygraj 
■na pkt. z P-uzaniem (Śląsk); Czarnecki 
(Łódź),. Wygrał przez k. o.- w drugiej 
rundzie z P’aską (Wrocław);

w. piórkowa: Czprtek nieszczęśliwym 
losowaniem trafił od razu -na jednego z 
faworytów do tytułu, Antkiewicza (Wy
brzeże). Walka tych dwóch pięściarzy 
¡była niezwykle zażarta, i emocjonująca. 
Poziom ’spotkania byi na b. wysokim -po
ziomie. W pierwszej rundzie lekko prze
waża Antkiewiez i prowadzi także w 
drugim starciu. Trzecia runda była d-ra
ma tycapa.- Gzoiikk- ¡zdpby-.wa -się na . pięk
ny f-inisz i odrabia utrącone. , punkty. 
Wałka’ byja wyraźnie remisowa;, jednak

żw yć iffiy lw fi'1 AM kie-
wieżowi (remisów nie ma w meczach 
mistrzowskich);

Woźniakiewicz (Łódź), pokonał przez 
¡techniczny k. o, w pierwszej rondzie 
Dobrosieisidego (Rzeszów);

PRZETARG NI EOGRANI CZONY
Urząd Wojewódzki Szczeciński ogłasza przetarg ofertowy nieograniczony na 

odbudowe następujących odcinków dróg:
1) Odbudowa drogi państwowej Goleniów—Kamień w powiecie kamieńskim:

a) od km 41,673 do km 41,785
W „ 47,000 „ 49,000
0 ) „ 52,364 „ 55,776
a> „ 56,200 „ 57,530

r WW GŁÓWNY ZWIĄZKU INWALIDÓW WOJEWiYCH R A
poszukuje na okres kolonii letnich dla dzieci, następujących 
pracowników: kierowników kolonii letnich, wychowawców (wy

chowawczyń), intendentów, kucharki, pomocy 
kuchennej, sprzątaczki, dozorców.

Wymagane są pełne kwalifikacje oraz odpowiednie dokumenty, które wraz 
z podaniem należy kierować do Wydziału Personalnego Zarządu Głównego 
Związku Inwalidów Wojennych w Warszawie — Saska Kępa, ul. Estońska
N r 8, codziennie w godzinach 9—13. 428!

V _____ - _____ — _____ _______________ ______

na długości ok. 6,854 km przez wykonanie poszerzenia jezdni w  ilości około 
9.800 m2, zawałowanie na poszerzeniu warstwy tłucznia około 9.800 m2, wypro
filowanie istniejącej nawierzchni tłuczniowej z cwałowaniem warstwy nowego 
tłucznia ok. 29,250 m®, wykonanie około 29.259 m2 trzywarstwowego dywanika 
grubości ok. 5 cm ze smołogrysów wraz z wykonaniem smołogrysów na budowie 
(alternatywa — wykonanie nawierzchni wgłębnie bitumowanej ok. 29.250 m2), 
ułożenie krawężnika wtopionego ok. 13.000 mb., uregulowanie poboczy około 
13.000 mb.

2) Odbudowa drogi państwowej Szczecin—Gdańsk w powiecie słupskim:
a) od km 53,500 do km 54,758
b) „ 59,900 „ 61,600
e) „ 71,900 „ 73,700
d> „ 79,415 „ 84,500

na długości około 9.963 km przez wykonanie odnowy nawierzchni tłuczniowej 
w ilości ok. 541500 m2, wykonanie podwójnego smołowania powierzchniowego 
w ilości ok. 54.500 m2, uregulowanie poboczy ok. 19.800 mb.

3) Odbudowa drogi państwowej Szczecin—Gdańsk w powiecie słupskim:
a) od km 90.000 do km 94,800
b) „ 90,900 „ 98,000
o) „ »0,575 „ 101,300
d) „ 107,000 „ 110,200

na długości około 11.225 km przez wykonanie odnowy nawierzchni tłuczniowej 
w ilości ok. 61,700 m2, wykonanie podwójnego smołowania powierzchniowego 
w ilości ok. 61,700 m2, uregulowanie poboczy ok 22,450 mb.

Materiały kamienne i smołę drogową dla wszystkich trzech odcinków do
starcza Urząd Wojewódzki Szczeciński. Termin ukończenia robót na wszystkich 
trzech odcinkach do 30 listopada 1947 r. Oferta obowiązuje oferenta do dnia 
30 maja 1947 r. Oferować należy wykonanie robót osobno na każdym z trzech 
wyżej wymienionych odcinków.

Oferty należy składać w Urzędzie Wojewódzkim — Wydział Komunikacyjny 
w Szczecinie, Wały Chrobrego Nt  4, pokój N r 172, do godziny 12 dnia 30 kwiet
nia 1947 r. Otwarcie ofert odbędzie się tegoż dnia o godzinie 12.15 w Wydziale 
Komunikacyjnym Urzędu Wojewódzkiego w Szczecinie.

Do oferty należy dołączyć kwit Kasy Skarbowej w Szczecinie na wpłacone 
wadium w gotówce względnie w  obligacjach Premiowej Pożyczki Odbudowy 
Kraju wg wartości nominalnej w wysokości 1 proc. sumy oferowanej. Poza tym 
dołączyć należy zaświadczenie o wysokości ogólnej sumy subskrypcji na P.P.O.K

Ślepe kosztorysy, warunki techniczne oraz inne podkładki ofertowe można 
otrzymać w godzinach przyjęć w Urzędzie Wojewódzkim — Wydział Komuni
kacyjny, pokój N r 172 — począwszy od dnia 12 kwietnia 1947 r.

Urząd Wojewódzki zastrzega sobie prawo wyboru oferenta, jak również pra
wo unieważnienia przetargu bez podania powodów i ponoszenia jakiegokolwiek 
odszkodowania. PAP 682

PRZETARG Nr 9
Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Warszawie ogłasza 

przetarg nieograniczony na pokrycie dachu nad Magazynem Zaso
bów na st. Warszawa Wileńska.

Oferty w zalakowanych kopertach należy skiadać do godz. i 2, 
dnia 21 kwietnia 1947 r. do skrzynki ofertowej w Wydziale Drogo
wym przy u l Wileńskiej 2/4, gdzie w godzinach urzędowych można 
otrzymać bliższe informacje oraz podkładki do składania ofert.

Do oferty należy dołączyć kwit Kasy Dyrekcyjnej na wpłacone 
wadium w wysokości 2 proc. oferowanej sumy. 707

w. lekka: Sztok (Wrocław), wygrał 
z Selmą (Warszawa), przez dyskwalifi
kację tego ostatniego za nieprawidłowy 
cios; Skierka (Gdańsk); wypunktował 
Mazura (Łódź); Skałecki (Szczecin), po
konał na punkty Palusa (Poznań);

w. półśrednia: Kusz (Śląsk), niespo
dziewanie pokonał faworyta- Wikliński-e- 
go (Pomorze). Wikliński, lepszy tech
nicznie prowadzi! ’ punktowo przez dwie 
rundy. W trzecim starciu -nadizial się na 
2 ciosy, co go zamroczyło. Zwycięstwo 
Kusza -było problematyczne; Zieliński 
(Lublin), wypunktował Kijowskiego 
(Łód-ź); Gac (Rzeszów), wypunktował 
Jabłońskiego (Kraków); Olejnik (Łódź), 
wygrał łatwo na punkty z Rynkowskim 
(Szczecin); Chychła (Gdańsk), wypunk
tował Fiszera (Wybrzeże);

w. średnia: No wara (Siąsk), wygrał 
na .punkty z Barylą-Kosowskim (War
szawa); Trzesowski (Łódź), po ciekawej 
■waige ' wygrał na pkt. ¡z Szymankiewi
czem (Gdańsk); Adamiec (Rzeszów), 
wypunktował MaWulę -(Kraków);

w. półciężka: Szymura (Poznań), ła
two wypuniktawai Wolskiego (Wrocław); 
Malik (Lublin), pokonał przez techn. 
k. o. Wilczka (Szczecin), w' pierwszej 
rundzie;

w. ciężka: Kiimecki (Poznań), wy
punktował ■ . -».Figla (Śląsk.): Pietrzak 
(Skęcecjn), - wygrał z" Cieć-wierzem

- F  - PFIFszym dniu 
Trwały do blisko pierwszej godziny w 
nocy. Widzów było około 6.G0Ó.

CE i owo w sporcie")
WIELKI TURNIEJ TENISOWY na 

kortach im. Roland Garros w Paryżu, 
zostanie rozegrany w’ dniach 19 i 20 
bm. Udział swój w turnieju zapowie
dzieli tenisiści Szwecji, Ameryki i naj
lepsi zawodnicy francuscy.,

SZWAJCARIA — ANGLIA, mecz ho
keja Sodowego, rozegrany na lodowis
ku w Wembley, zakończył się zwycię
stwem Szwajcarii w stosunku 9:7 
(3:4, 2:2, 4:0). Szwajcarzy rozegrają 
jeszcze w Anglii dwa spotkania.

*5
GRZEGORZ NOWAK (ZSRR), re

kordzista świata w podnoszeniu cięża
rów, poprawi) swój własny rekord o 
0,5 kg, podnosząc oburącz 138 kg.

PIĘŚCIARZE SKS „BUDOWLANI“,
wyjeżdżają jeszcze w tym miesiącu do 
Czechosłowacji, „gdzie rozegrają dwa 
spotkania: 1 maja w ramach „Święta 
Pracy“  z klubem „Batovany“ , a 2 maja 
z klubem bokserskim słowackich kole
jarzy w Bratysławie. Spotkania rewan
żowe przewidziane są w początkach 
czerwca br.

¥
51.000 BILETÓW zostało już sprze

danych w Nowym Jorku na mecz pił
karski z drużyną palestyńską „Hakoa- 
hu“ . Mecz ten odbędzie sie 4 maja na 
Yanke-. stadion w Nowym" Porku. Jest 
to rekord frekwencji w historii piłkar- 
stwa amerykańskiego. W 1926 r„  pod
czas pobytu w USA wiedeńskiego 
„Hakoahu“ , sprzedano w Nowym Jor
ku 48.000 biletów, co było rekordem 
do dnia dzisiejszego.

DROBNE
O G Ł O S Z E N I A
UNIEW AŻNIAM legitymację party jną 
na nazwisko Piliszek Władysław.
___________  4284

UNIEW AŻNIAM  zagubioną legitymację 
PPR n r  8986 na nazwisko Kozarzewski 
Eugeniusz. 4285

UN IEW AŻNIAM  szoferskie, czerwone 
prawo jazdy n r W-04520 oraz legitym a
cję Związku Transport, na nazwisko 
Nowak Zbigniew, 4286

UN IEW AŻNIAM  zagubiony dowód oso. 
bisty oraz kartę rejestracyjną na na
zwisko Beczka Stefan. 4287

UN IEW AŻNIAM  zgubioną kartę roz
poznawczą oraz dokumenty na nazwi
sko K e lle r Jan. 4288

PRACOWNICA domowa do gospodar
stwa i dziecka potrzebna. Referencje. 
W arunki dobre. Smolna 12 m. 6.
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